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W~lY~' imm~wi t nit ni! ura li i· 
Kanada-Polska 5:2' 

Obszerne sprawozdanie z ' 
n,eczu telefonem od sp~~ja •• 
nego wysłannika .,Orędowni~ 
ka" do Katowic na str. 10. 

Bilans rozmów rzyms~ich w oświetleniu pÓłurzędowje agencji włoskiej 
dy uregulować mają ponadto stosun· 
ki handlowe pomiędzy wymien::mymi 
obszarami. 

(d) R z y m. (PAT) Ogłoszono poniż- tymizm byłby przedwczesny, Należy po- r,?zmów - roko.wania w ~pr!lwie spe- KSiążę Koburski W Krakowie 
szy komunikat "Informazione Diplo- I zostawić ludzi dobrej woli ich zada- cJalnych układow, przeWIdZIanych W • . 
matica": niom, ludzi, którzy pragną zapewnić tzw. pakcie wielkanocnym. Kra k ó w, 16. 1. (b) Z koncern b\e-

"Rzymskie koła odpowiedzialne po- I przyszłość Europy, popięrając upraw- Z udziałem delegatów egipskich na-' , żącego miesiąca do Krakowa ma przy-
siadają następujące miarodajne wia- nione życiowe konieczności narodów." stąpić ma ostatecznie usta.lenie grani-I być generał wojsk niemieCkic,h książ~ 
dom ości o przebiegu i zakończeniu Inne, miarodajne źródła włoskie cy pomiędzy Sudanem a włoską Afry- Karol Edward Sasko-Kobursko,-GotYJ­
rozmów pomiędzy Chamberlainem i twierdzą, że rQzpoczną się W najbliż- ką wschodnią, oraz pomiędzy Kenyą ski, prezes międzynarodowej federacji 
Mussolinim oraz lordem HalifaxeIll szym czasie , - na zasadzie ostatnich a brytyjskim Somali. Dodatkowe ukła- kombatanckiej. 
i min. Ciano. ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

"Po podkreŚleniu szczególnej ser-
deczności, jaka towarzyszyła rozmo­
wom, należy zauwaŻYć, że w dziedzi­
nie stosunków włosko-angielskich nie 
było nic 'specjalnie doniosłego do dy­
skutowania. Stosunki te zostały zasad­
niczo i szczegółowo określone układa­
mi z 16 kwietnia 1938 r., które zaczęto 
już lojalnie wykonywać z obu stron. 

Paryż - L:ondyn 
i Rzym - Berlin 

"Podczas niezbędnego przeglądu 
wydarzeń, poruszono również pewne 
sprawy ogólne. Premier brytyjski pod­
kreślił bliskość stosunków łączących 
Paryż z Londynem. Strona włoska 
oświadczyła w sposób jak najbardziej 
formalny, że podstawą jej polityki po­
zostaje "oś RZY,m-Berlin", 

Sprawa Hiszpanii 
"Jeśli chodzi o Hiszpanię, Mussoli­

fi i powtórzył, że ost·atni legioniści wło­
scy będą odwołani, gdy to samo zrobią 
"czerwoni" i gdy gen. Franco przy­
znane będzie prawo strony walczą'cej. 
Gdyby w najbliższym czasie doszło do 
interwencji na szerszą skalę ze strony 
rządów zaprzyjaźnionych z Negrinem, 
Włochy odzyskałyby wówczas wolną 
rękę, zważywszy, że obecnie politykę 
nieinterwencji uważać należy za nie­
realną. 

"Co do stosunków ' włosko-francu­
skich Mussolini oświadczył, że sprawa 
hiszpańska podzieliła i dzieli głęboko 
oba kraje i dopiero po zakończeniu 
wojny za Pierenejami zrewiduje się 
położenie. W oczekiwaniu na to nie 
można było, rzecz jasna, mówić w Rzy­
mie o arbitrażu, pośrednictwie itd. Ko­
ła odpowiedzialne podkreślają, że w 
ten sposób upadają wszelkie pogłoski 
prasowe, według których Włochy mia­
ły zabiegać, lub nawet prosić o pośred­
nictwo Angli. 

"Inne zagadnienia, które były bada­
ne ogólnikowo, dotyczyły załatwienia 
spraw tzw. uchodiców żydowskich i 
możliwości, w każdym razie odległej, 
ograniczenia zbrojeń, Jeśli chodzi o 
chęć utrzymania pokoju w Europie, to 
chęć ta wyra:'ona została stanowczo 
przez obie strony. 

Ani pesymizm, ani optymizm 
"Rz~'mskie koła odpowiedzialne za­

znaczają, że po tym spotkaniu wszelki 
pesymizm, jak również przesadny op-

Olbrzymi pożar 
R a' n t o u 1 (stan Illinois), (P AT) 

Ubiegłej nocy gwałtowny pożar znisz­
czył doszczętnie trzy budynki w cen­
trum wyszkolenia wojskowego Cha­
nute Fi.eld, Wyrządzone szkody ~e­
kran: a.ią. milion c1olarów. 

T aiemniczewvbuchv bomb w nglii 
Wybuch bomby spowodował w Manchesterze duże straty, w L:ondynie straty SIł mniejsze ' 

Kto' rzucił bomby'!' ' " ~ 

'L o n d y n. (.PA~ gancja Reutera rany. Na ulicy, g~e nasJ,pJJ:y wybu- która wydarzyła si, na ulicy w poblI­
donosi, li ddslaj~ tym samym prawie I chy, widnieją 9łłbO, kie wy""y. Ó1v I ŻU biur centralnej elektrowni. Wybuch 
czasie wy~nyły si, wielkie eksplozje nach okolicznych domów powylaty,wa- w Londynie nie wyrz,dził żadnych 
w LondyDle I Manchesterze. ty szyby. Przyczyny eksplozji dotyth- szkód materialnych, nie ma równiei: 

W Manchesterze e).splozJe wyda- ł czas nie zostały wyji;lśnlone. . żadnych, ofiar w ludziach. . 
rzyły się 'tv trzech miejsc11th. , J,eclna , Scotland ,!ard . prowadzi doc:hodze. ' Według mniemania urz,dnlków 
osoba została zabi~a, a dwie Oclnłosły nie w spraWle eksplozji w Londynie, Scotland 'Yatd, prowadzących , śledZ­

• 

Napad Ukraińców na szofera i policje 
Rozwydrzonych m.olojc6w rozpęd~ila policja strzalam.i -

Kilka osób jest rannych 
B r z e ź a n y. (PAT) W dniu U bm. , padku napastnicy i zebrana gawiedź 

wieczorem w Urm aniu pow. brzeżań- przystąpili do' wybijania szyb w miej­
skiego grupa wyrostków ukraińskich scowej szkole, zajmując agresywne 
pobiła szofera samochodu wydziału stanowisko wobec przybyłych na miej-
powiatowego w Brzeżanach. sce policjantów. 

Szofer w obronie własnej wystrzelił Funkcjonariusze policji zJUuszenl 
z rewolweru, zabijajęc jednego z na- byli do użycia broni, ranl,c lekko kU. 
pastników. W następstwie tego wy- ka osób. 

'Hr. (sakr przybył do Berlina 
Węgierski m.inister odbyl dwugodzinną rozm.owę 

~ von Ribbentropem, i Hitlerem. 
B e r l i n. (PAT) Węgierski mini- Wilhelmstrasse był niezwykle serdecz­

ster spr, zagr. hr. Csaky przybył w po- ny ~ przyjazny. Rozmowa dotyczyła 
niedzialek o godz. 9.30 na dworzec An- stosunków węgiersko-niemieckich. 
haltcki, gdzie na powitanie jego stawił 
się minister spr. zagr. Rzeszy von Rib­
bentrop. Ze strony włoskiej obecny był 
ambasador Attolico. 

Minister von Ribbentrop odwiózł po 
powitaniu węgierskiego gościa do ho­
telu "Adlton", gdzie hr. Csaky zamie­
szka ~ czasie swego dwudniowego po­
bytu w stolicy Rzeszy. 

Po krótkim odpoczynku min. Csaky 
udał się do urzędu spraw zagranicz­
nych Rzeszy, gdzie przyjął go minister 
spr. zagr. Rzeszy von Ribbentrop. Roz­
mQwa trwała przeszło dwie godziny. 

Min. Csaky u Hitlera 
B e r l i n. (P AT) Kanclerz przyjął 

dziś po południu, w obecności min, 
von Ribbentropa, przybyłego dziś do 
Berlina węgierskiego ministra spraw 
zagranicznych hr. Csaky. 

Jest to pierwsze przyjęcie ministra 
spraw zagranicznych obcego państwa 
w nowym, przed kilku dniami poświę­
conym gmachu kanclerskim. 

Rozmowa trwała pfawie dwie go­
dziny. 

800 osób utonęło , 
wskutek powodzJ 

T o k i o. (P AT) Katastrofala,a po­
wódi, która nawiedziła wySFt Bokkeł· 

two, eksplozje były spowodowane priez 
bomby. ' 

L ,o n d y n. (PAT) W Barlesden "', 
pobliżu Londynu wydarzyła sit dzisiaj. 
eksplozja, , przypominał ąca swym cha­
rakterem wybuchy w pobHżu elektrow­
ni w Southwark w Londynie oraz ." 
Manchesterze. Jest tl) , piąta eksplotja, 
jaka wy"'arzyła się w ciągu dnia dzI·' 
siejszego w Angm. 

Zdaniem czynników" prowadzących 
śledztwo, eksplozje londynskie nie ma­
ją nic wspólnego z jakąkolwiek wadli. ' 
waścią w funkcjonowaniu elektrown!, 
lecz zostały wywołane przez przyczyny 
zewnętrzne. ' ' , 

Następnie poseł węgierski w Bedi­
nie wydał na cześć ministra CsakY'ego 
śniadanie w apartamentach poselst.wa 
węgierskiego. W śniadaniu ' tym 'wzięli 
udział minister v. Ribbentrop oraz mi­
nistrowie: Frick, Frank, Funk,' Rust , 
i podsekretarz ~tanu w m{n. ' propagan­
dy Dietrich oraz amhLlsador włoski 
Attolico: ' " " , 

W ~ołach polit~rczni' ch twierdzą,,' ~e 
przebieg ' dwugoctzillhej rozmowy na 

do, wyrząd.ztła olbrzymie szkOdy, kt'· Jak już donosili'śmy, zmarł w tych 
rych dokładnych, roz~lar6!, nie moż· dniach znany kompożytor i dyrygent ' 
~a Jes~cze '!. c4wili o.łecneJ , ~ cal, ścl- J II n S t r II u s s, syn, b. kapelmistrza 
słosci, ,ok~eslić; ,Ut~,l.' ~,,~j . d1!'J~,rr'-~wiedeńskieoo, Edwarda Straussa 
prTeszło 800 osób. ' , l kU1yn .. króla walca";l~'na S~raussa' J 

. , 
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.A.rmia narodowa wkroczyła do ervery 
Nowy ustrój Katalonii - Masowe ucieczki z "czerwonego" ·piekła 

B u r g o s. (PAT) Według otrzyma-I Wojska' gen. Franco zostały entu-
nych tu wiadomości, wojska gen. Fran- zjastycznie powitane przez ludność 
co wkrotzyły do Cervery. zdobytego miasta . . 

l3 u r go s. (PAT) Minister spraw Z upadkiem Tarragony, drugie 
we;wnętrznych rzą~u gen. Franco, ser-l co do wielkości miasta Katalonii zna­
~ano Suner, podpIsał dekret, regulu- lazło się w rękach gen. Franco. Port 
Jąoy prowizorycznie sprawę likwidacji I Tarragony który w cz,asach pokojo-
autonomii administracji Katalonii. ' 

wych ma duż.e znaczenie dla całego 
rolniczego obsz,aru Katalonii, pozwoli 
siłom gen. Franco na utworzenie bazy 
dla floty przy ewentualnym ataku flo­
ty na Barcelonę. 

Drogą lądową Tarragon~ dzieli od 
Barcelony 90 km. 

: 
W kołach wojskowych oświadcz,ajo, 

że szosa biegnącą wzdłuż wybrzeża, 
może byĆ ł.atwo opanowana przez siły, 
morskie. 

Wraz ze zdobyciem Tarragony front 
kataloński skrócił się o około 100 km 
i dziś długość frontu Iiie przekracza 
120 km. 

Tarragona, według .ostatniego spisu 
ludności, liczyła 35 tys. mieszkańców, 
obecnie jednak ludność powiększyŁa. 
się znacznie przez napływ UlCiekinie­
rów z całej niemal Katalonii. 

Ustawa z dn. 5 kwietnia 1938 r., 0-
głoszona w Burgos nazajutrz po zaję­
ciu Leridy, odwoływała statut autono­
miczny Katalonii. Podpisany. dzisiaj 
przez Serrano Sunera dekret orzeka, 
iż nowe władze obejmą urzędy, zajmo­
wane dotychczas przez władze pod­
legają~e generalitatowi katalońskiemu. 

W krótkim (zasie padnie Bar[el na 
Sensacyjny wywiad gen. Moscardo, bohaterskiego obrońcy Alkazaru - Entuzjazm i hu-

L e r i d a. (P A T) Oddziały armii 
aragońskiej pod dowództwem gen. 
Moscardo Wkl'ocz,'łv do Cerverv wkl'ót­
ce po połudl!iu._ 'Cervera_znajduje się 
w pobliżu bezpośredniej drogi z Leridy 
do Barcelon~r. Przeciwnil{ na tym od­
cInku sta\vla Jeszcze silny opór. 

mor w narodowych szeregach . 
P a ryż. - Jak donoszą z Hiszpanii 

narodoweJ, gen. Moscardo, bohaterski 
obrońca Alkazaru, udzielił prasie wy­
wiadu, w którym oświadczył, że po 
zdobyciu Tarragony i Barcelona w 
krótkim czasie znajdzie się w rękach 
armil narodowej. 

cardo - rzucił na front już wszystkie I brzymie straty, najlepsze oddziały 
swoje rezerwy. Skoro w clgu kllku dni "czerwonych" s, zdziesi,1kowane, a do 
początkowej ofensywy przezwyciężyli- walki nakłania oddzialy ,,czerwonych" 
śmy wszystkie zapory i osłabiliśmy po- tylko terror politycznych komisarzy. 
zyoje nieprzyjaciela, próżne s, obecnie Z szeregów "czerwonych" uciekaj, co­
wszelkie jego wysiłki, by poprawić dziennie wielkie masy dezerterów. 

, Uchodźcy 
sytuację i powstrzymać nasze parcie. "Ludność katalońska przyjmuje 

"NieprzyJaciel - mówił gen. Mos- "Barcelońskie wojska maj, Już 01- nasze wojska z entuzjazmem. Tylko 
R z y m. (PAT) Agencja Stefani do­

nt'>si z Perpignan, iż przez granicę 
wschodnich Plretlej6w w dalszym ciQ.­
gu pT.zechodzą liczne grupy uchodź­
ców, w szczególności dezerterów li! Hi-
8żpańii, znajdującej się pod władzę. 
rz~du barcelOllskiego. 

Zdobycze w Ta .... agonie 
W porcie Tarra&,ony zdobyto wiele 

sta.tk6w rządOWYCh z wielkim ładun­
kiem wszelkiego rodzaju mieni,a kt6-
re WOjska. rządowe z.amierz.ały' wy­
wleić z miasta do Barcelony. 

Trup w konsulacie 
"czerwonej" Hiszpanii 

. Ozernłowce. (PAT) W lokalu 
konsulatu "czerwonej" Hiszpa.nii w 
Konstancy znaleziono powieszonego 
Iftp. zatrUdnionej tam od niedawna 
kobiety. Władze wdrożyły dochodze­
nia celem ustalenia, czy zaszedł wypa-

", >I. dek ~~JDobójstwa,.czy morderstwa. 

':.' .•• ,.', A Awaria' na Bałtyku 
G d a ń s k. (P A T) Parowce włoski 

"Laura-Lauro" oraz norweski "Heien", 
które z końcem ub. tygodnia opuściły 

. port ,.gdański, zderzyły się na skutek 
g.ęsteJ mgły w pobliżu Stolpmuende na 
nemieckim wybrzeżu Bałtyku, przy 
ezym statek norweski został poważnie 
USzkodzony. 

Przypomnieli sobie o Polsce 

prawy gdańskie w Lidze 
Powódź różnych pogłosek i domysłów w Genewie 

(d) War s z a w a. (Tel. wł.). Z Pa- ogóle zrezygnować z uprawnień Ligi 
ryża i z Londynu nadchodzą wiadomo- Narodów w Wolnym Mieście. (w) 
iŚci, że pOdczas obecnych obrad Ligi (d) G e II e w a. (PAT) W związku z se­
Narodów mn.ją ponoć nastę.pić jakieś sj~ Rady Ligi Narodów, której pierw­
po!unięcia w sprawie Gdańska. sze posied~nie wyzn.aczone jest na po-

Mówi się m. i. jakoby wysoki komi- niedziałek o godz. 17 po południu, 
!5arz prof. Burchardt, którego przyjazd przybyli do Genewy lord Halifax, min. 
do G~newy wywołał duże z,aintereso- Bonnet, min. Munters 1 DeI VayQ. 
wanie miał złożyć dymisję w sekreta-I Bonnet spotkał się w niedzielę wie­
riacie Ligi Narodów i ż.e podpbno ist- czorem na obiedzie z Halifaxem, który 
nieją dążenia, żeby nie obsadzać już informował go o wyniku rozmów rzym_ 
stanowiska wysokiego komisarz,a i wskich. 

Wybory do ubezpieczalni społecznych 
Odbłłd .. się jeszcze w tym roku po wyborach samorządowych 

(d) War s z a w a (PAA) Po ukoń- wybory odbywają się w glosowaniu bez­
cz-eniu akcji wyborczej do samorządu w pośrednim i tajnym araz · proporcjoual­
miastach i na wsi nastąpić ma rozpisa- nym. Czynne prawo mają pracodawcy 
nie wyborów do instytucyj ubezpieczer'l i ubezpieczeni bez różnicy pIci, o ile u­
społecznych. Wybory te przewidziane kończyli 20 rok źycia. Bierne - posia­
są w każdym. razie w ciągu 1939 r. przy dają wyborcy obywatele polscy. 
czym odbyły by się etapami przede Dopiero później zostałyby przepro­
wszystkim do ubezp. spoI. na podsta- wadzone wybory do innych instytucyj 
wie ustawy z dnia 19 maja 1920 r. o ubezpieczeń społecznych. Dodać należy, 
obow. ubezp. na wyp. chor. (Dz. U. R. P. że tymczasowe władze w ubezpieczal­
Nr 44, poz. 272) zmienionej ustawą z 28 niach spo1ecznych zostały powołane i są 
września 1929 r. (Dz. U. R. P. Nr 101/26). czynne na podstawie rozp. min. pracy i 

Dla orient!tcji przypomnieć' należy, opieki społ., z dnia 1 grudnia 1930 r. w 
że władzami ubezpieczalni społecznych oparciu o rozp. Prezydenta Rzeczypo­
są: rada, zarząd, komisja rewizyjna i ko-I spolitej z dnia 29 listopada 1930 r. o or­
misja rozjemcza. Rada urzęduje 3 lata ganizacji i funkcjonowaniu instytucyj 
i wyłania wszystkie inne władze. Ich ubezpieczeń społecznyoh. ---------------.. --~-----------
Dokoła rozmów w Berchłesgaden 

War s z a w a. (Tel wł.) Placówki 
konsularne zagraniczne nadesłały 
sp,rawozdanie z wykonania zarządzeń 
rp.~.ni~trów spraw wewnętrznych i za­
gramcznych o kontroli paszportów i 
zaopa,trzenie je w odpowiedni podpis. 
ZgłOSIło się około 50 tys. Obywateli z 
paszportami wystawionymi za grani- R*ekomy plan Hitlera podfłlialu kolonij brytyjskich mit:d*lI 

. cQ., gdyż takie paszporty nie dały pn- Niemcy, Włochy i Polskę 
wa przyjazdu do Polski. (w) (d) L o n d y n. (ATE). Spośród licz- loniJ ma być _ według "Sunday Di-

O •. nych fantastycznych doniesień na te- s:;>atch - wyrażeme przez POlskę zgo-emonstracJe kobiet w Syrii mat rozmów w Berchtesgaden warto dy na plany .niemieckiej ekspansji w 
. . przytoczyć jako charakterystyczne dla Europie Wschodniej: Według planów 

Jer o ~.o II m a. (P~~ Z Damaszku tego rodzaju nieprawdopodobnych kanclerza Hitlera Włochy, Niemcy 
donoszą, IZ przedstawlc~ele zacho.wa~- f "sensacyj" niedzieln~ "rewelację" ty- i Polska uzyskałyby terytoria kolo-
cz~ch sfer mu~uł~ańs~lch z~róclli SIę godnika "Sunday Dispatch". nialne. 
d? wład~ syrYJskJch z ządan.lem wyda- Pismo to, pod krzykliwym tytułem Wreszcie korespondent podkreŚla, 
ma kObIetom mu.zułmańsklm zakazu "Hitler przezna.cza ezęść kolonij bry- że kanclerz Hitler zapewnił w swoim 
uezęszCta.nla do kmoteatrów ze , wzglę- tyjskich Polsce", twierdzi, że kanclerz czasie premiera Chamberlaina, iź 
du na t~sady moralnOŚCI. . Rzeszy ofiarował Polsce udział w wiel- "Niemcy nie poruszę. kwestii koloni) 

Na WHtdoJ?OŚć o tym ~roku kObIety kim projekcie, który obecnie opraco- w ciągu najbliższego roku lub dwóch 
muzułmańskIe :postanOWIły na zt}ak wuje i który dotyczy nowego podzia- lat (?)", gdyż chcę. przedtem zapewnić 
protestu ~rządzJć ?emonstrację uhcz- łu posiadłości kolonialnych, głównie sobie absolutnQ. przewagę sił powietrz­
ną, która Jednak me .d?szła do skutku kosztem Imperium Brytyjskiego. nych i rozbudować swę. flotę podwo-
z powodU zakazu pohcJi. Warunkiem przyznania Polsce ko- dną. 

Komuniliat meteorologiczny 

Cieplej, przelotne deszcze 
Wczoraj panowała w Polsce pogoda 

przewatnie chmurna i stosunkowo ciepła 
z drobnymi de!lzczami na zachodzie i czę­
ściowo w śro~ku kraju, a z większymi 
pr~(!jnśhlenlaml na południowym wscho. 
dzie, Temperatura o godz. a wynosiła 
od l} at. na Wybrzetu 1 w Małopolsce 
wschodniej do 2 st. w Wileńskim. ta. 
cje wysokogórskie: Kasprowy Wierch f 
Pop Iwan zanotowały około -1 sto 

PRZRWIDYWANY PRZEBlrrJ 
POGODY W DNIU 17 Bill.: 

Pogoda o zachmurzeniu zmiennym, 
miejsca.mi drobrte deszcze. Dalszy wzrost 
temperatury. Umiarkowane wiatry polu­
fi.ni(}we i południowo-zachodnie. 

50 ludzi ofiarą mrozów 
S t a m b u ł. (PAT) Ministerstwo 

spraw wewnętrznych otrzymało od 
władz miejscowych wiadomość o zna­
l (zieniu w miejscowości Siliwri zwłok 
fi włościan, ofiar ostatnich mrozów i 
śnieżyc. Przypuszczają, że liczba zagi­
nionych wieśniaków w tym samym 
rejonie z powodu mrozów wynosi oko­
ło 50. 

Ruch przeciwangielski 
w Irlandii 

gielskich, stacjonowanych w Ulsterze. 
Ulotki, zred.agowl8ine w formie doku­
mentu, noszą podpis: "Rzą.d - 'Republiki 
Irlandzkiej" oraz "Rada IrlandZKiej 
Armii Republikmiskiej". 

O antyangielskim charakterze tych 
ulotek świadczy także umieszczenie w 
nich proklamacji rewolucyjnych przy­
wódców Południowej Irlandii z roku 
1916. 

Liczebność arm1i 'niemieckiej 
(d) L o n d y n tATE) ,i Evening Stan­

dard' 'donosi, że w ub. tygodniu powola­
ne zostały w Niemczech do służby czyn-

(d) D u b l i n. (ATE) W zachodnio- nej warmii roczniki 1906 i 1907. Stan 
irlandzkim mieście Killerney (w hrab- liczebny armii ni.emieckiej normalnie 
stwie Munster) kolportowano w nie-I jest 1.200.000, lecz od lipca r. ub., na 
dzie.lę masowo ulotki zawierające za· J skutek włączenia rezerw stan ten wy­
powiedź usunięcia przemocą wojsk an- nosi sŁale ponad 1.700.00 żołniE'rzy. 

VI Barcelonie są ludzie, którzy dla 
względów politycznych mogę popelm6 
wszelką zbrodnię. Barcelona jest na­
stroJona radykalnie, a stanowi ceD­
trum sU anarchistycznych. 

"Największe trudności w ofensywie 
mamy już za sob" ale czeka nas jesz­
cze kilka tygodni walki. Cóż może nam 
przeciwstawić Barcelona, skoro nie 
pomogły jej doskonale fortyfikacje 
koło Balaguer nad Ebro i koło Falset? 

"Nasze wojska ożyWIone s,· duchem 
entuzjazmu, zwłaszcza wobec znacz. 
nych postępów ofensywy. Prą one na­
prz6d z radością. Jeden z moich ludzi 
ullleszkodliwlł dwa nieprzyjacielskie 
tanki, oblawszy je benzyną, które na­
st,pnle podpalił. Kiedy go chwaliłem 
za ten czyn, zapytał się mnie szczerząc 
zęby w uśmiechu: "Czy mogę teraz po­
włedzfe6, że zdobylem sobie prawo 
strony prowadzącej wojnę?" 

Na San Domingo 
Mor.Ostrawa. (PAT) Jak po­

daje prasa miejscowa, licząca kilkaset 
osób grupa ostrawskich 2ydów, 9sia­
dłych w Czecho-Słowacji od kilkuna­
stu lat, zamierza wyemigrować do San 
Domingo. 

Emigranci zamierzaję. osiąść tam 
jako koloniści na przydzielonych przez 
rząd republiki San Domingo działkach 
ziemi. 

Mandżukuo przystąpiłO 
do paktu 

antykominternowskiego 
T o k i o. (PAT) Agencja Domei do­

nosi z Kllin-Kingu: 
Rząd Mandżukuo zawiadomił ofi­

cjalnie o przystąpieniu do paktu anty­
komintemowskiego. 

Tragedia na morzu 
Królewiec. (PAT) Na skutek 

panującej ustatnio na Bałtyku burzy 
uległ awarii duński kuter rybacki w 
okolicy Bruesterort (Prusy wschodnie). 
Pędzony falami kuter został spostrze­
żony z brzegu i przyholowany do portu 
rybackiego w Neukuhren, gdzie człon­
kowie załogi, bliscy śmierci z głodu 
i wyczerpania, znaleźli tymczasowe 
schronienie. 

Straszna katastrofa 
samochodowa 

It ról e w i e c. (PAT) Na szosie Kró­
lewiec Fischhausen samochód osobo­
wy wjechał całym pędem na furman­
k, chłopską. Dyszel furmanki przebił 
szybę na przodzie wozu, zabijając jed­
nego z pasażerów i raniąc dwóch in­
ttych. Dwaj pasażerowie wyszli z ka­
tastrofy bez szwanku. Furmanka zo­
słała rozbita, przy czyni kon zosłał n­
bity. 

Chorwaci domagają się 
praw 

Białogród. (PAT) Nowowyhrani 
posłowie b. chorwackiej partii chłop­
skiej odbyli w Zagrzebiu pod przewod­
nictwem dr Maczka zebranie, na któ­
rym powzięto rezolucję, domagającą 
ię m: i. prz~rznania narodowi ' chor­

wackiemu odmawialwch mu od lat 20 
praw 
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Z NASZEGO STANOWISKA szyniu, p. premier powiedział: 

Przejrzysta dywersja 
Zgon Romana Dmowskiego wywo- wym wniosku. A w rzeczywistości jest 

lal w całym kraju niezwykle silny p r z e krę c e n i e m r z e c z y w i s t 0-
wstrząs polskich sumień. Życie ś c i ( .. wszyscy są nacjonaliści") i p o d· 
i śmierć stały się dla wszystkich uczci- s t ę P n ą d Y w e r s ją. Taki - D y­
wych Polak6w w s p a n i a I y m, a p o; we r s j ąl 

.'lego MIIlego dllia, lak ci Dl"""",l 
IDdzie zostali tam prZypędzeDi, polecoDO 
staroście, ażeby się zajął tymi biedakami. 
On się Iliml zajął, dał lm leś6, umleśctł 
ich pod dachem. Natychmiast mimo, ie 
są zakazane wszelkiego rodzaju zblórld 
w tym okresie, bo Jest pomoc zimowa, d .. 
Uimy pozwolellie na zbiórkę Og6Ino-i,­

w e g o. Skoro bowiem wszystkie 11- dowsklemu Komitetowi Pomocy tym a­
grupowania - w intencjach nieszcze- ciekłnerom. Więc nle Jest to "miasto bn 

, d" wyjścia", nazwał bym Je miastem soU-
rych "Merkuryusza' są "naro owe, darności, miastem miłosierdzia I pomo-
istnieje s w o b o d a w y b o r u: . każdy cy. Połowa ludzi z tego obozu łuź wynl .. 
narodowiec niezorganizowany może a druga połowa wyjdzie. W ęc błaga. 
wstąpić tam, gdzie zechce. Ma to na p. kolegę o otuchę. Więcej wsp6łpraer. 
celu w y t w or z e n i e l n f l a c j i n a- a lepiej panowie na tym wyldą, Dli bl.­
r o d o w y c h o r g a n i z a c y j, o b o- doląc. P. kolega Grynbaum niech na~ 
z Ó w, p a r t y j i p a r t y je k. Dobra będzie świec:zD1klem." (Wes~oś~). 

s t o l s k i m s y fil b o l e m I d e i, któ- Bo jakże to? "Merkuryusz" w s z y­
r'Jj Wielki Zmarły był twórcą i pozo- s t k i e ugrupowania wziąl p o d j e­
stanie nadal duchowym przewodni- d e n s t r y c h u l e c, wszystkie są -
Idem. wedlug jego zdania - .. narodowe". 

Kogóż bowiem z tych, co polskie Cóż to znaczy? 
mają dusze, Polsce oddane serca i u- Trzeba tę próbę rów n o u p r a w-
m,ysly, n:ie pociągnie za sobą porywa- n i e n i a moralnego różnych ugru po­
lące piękno jak kryształ czystej, jak wań, które dla różnych, często wręcz 
stal silnej i nieugiętej, po królewsku sprzecznych z prawdziwymi interesa­
dostojnej i wielkiej, a przy tym tak mi narodowymi i dobrą wolą, celów 
prostej, skromnej i rzec by można mienią się "narodowymi", potraktować 
- b e z o s o b i s t e j postaci Romana jako ś w i a d o m y z a m i a r w y w 0-

Dmowskiego? .• Kogóż nie porwie za I a n i a z d e z o r i e n t o w a n i a s p o­
sobą przykład do ostatnich granic 0'- I e c z e ń s t w a, co przy nieuleczalnej 
fiarnego dla Polski życia i twórczości w naszym społeczeństwie łatwowier­
tego Wielkiego Polaka? I ności i braku krytycznej myśli, zd.olnej 

to i skuteczna droga do r o z d r o b- Tak to wygląda kwestia zydows~a 
n i e n i a p o tęż n e g o prą d 11 r o- w polskiej rzeczywistości.. Zestawmy 
s n ą c e j s t a l e n a r o d o w ej ś w i a- to z antysemickimi frazesami "O~o­
d o m o ś ci na drobne, niegroźne ka-

I 
nu", do którego przecież i pan premIer 

naliki, których bieg nurtu latwo już należy ... Wymowne. Aż nadto wymo­
pokierować tak, Jak lriy to w zamla- woe. 
rach wrogów idei narodowej, które la- ~ __ .I ____________ _ 
two póiniej ostatecznie zniszczyć. 1!! 

Oto cele dywersjL Oto zatnierzenła 
dywersantów. 

To nie frazes, co stwierdzano wo- do rozeznania się w calości zagmatwa­
kól, że Roman Dmowski w tym, co nego i świadomie zamazywanego obli­
stworzyl, w co wierzył, co potęgą swo- cza życia politycznego w Polsce, nie 
jego umysłu budowal w duszach pol- jest zbyt h·udne. Niech się spolsczeń­
ski eh, nie umarł, ale żyć będzie i od- stwo nie orientuje, co jest p r a w d z i­
dzialywać po swojej śmierci silniej, niż w i e narodowe, a co przybiera postać 
za swego życia, zwycięstwo swojej idei przyslowiowych "farbowanych lisów". 
odnosząc zza grobu. Tkwi w tym aż nadto widoczna 

W Dmowskim bowiem najmniej chęć r o z b i c i a p r a w d z i w i e p o­
było Jego osoby. W D m o w s k i m tęż n e g o f r o n t u n a r o d o w e g o, 
ż y I a I d e a, której oddał całego sie- z o r g a n i z o w a n e g o w s z e r e­
bie, swój umysł i talent, swój charak- g a c h S t r o n n i c t w a N a r o d 0-

Odslaniamy Je, bo musimy by6 
ś w i a d o m i, co zamierzają nasi wro­
gowie. Z tej świadomości musi wyjść 
nakaz wzmocnienia i zwarcia szere­
gów tej organizacji, którą powolal ł 
której przewodził Roman Dmowski, -
szeregów Stronnictwa Naro­
d o w e g o. 

Wrogów prawdziwej idei narodowej 
kole bowiem w oczy potężne zjawisko 
zjednoczenia się moralnego Polski 
uczciwej dokoła zwycięskiej, choć tak 
ubogiej i prostej trumny Romana 

ter, swoją energię i wolę, całą swoją 
twórczość. Idea natomiast ma to do 
siebie, że jej t r w a n i e t r z e b a 
m i e r z y ć w i e k a m i. \Viekami też 
trwać będzie wpływ Dmowskiego na 
umysly polskie, na życie polskie, na 
drogi rozwoju naszego narodu. 

Zdają sobie z tego sprawę wrogowie 
idei narodowej. Dlatego próbują osła­
bić, spaczyć, zmącić silny nurt tej Idei. 
Dlatego starają się jedność tej Idei zła­
mać i jednolitą, zwartą siłę jej wy­
znawców pokruszyć. 

Wiedzieliśmy, że p r z e c i w n i c y 
nasi będą się starali fakt 
ś m i e r c i R o m a n a D m o w s k i e­
go -na swój sposób i według 
s w o i c h r a c h u b w y z y s k a ć. By­
liśmy na tę możliwość - a raczej: na 
tę pewność - przygotowani. Trudno 
by lo nawet przypuścić, by nie zechcieli 
oni podrzucać w tym momencie kości 
nie2'gody. Mamy już tego pierwsze do­
wody. 
Wskażemy na razie na jeden tej akcji 

przejaw - jako na p r z y k I a d pod­
stępnej, intryganckiej, wyrafinowanej 
walki ze zorganizowanym ruchem na­
rodowym. Ukazały się oto na łamach 
"Merkuryusza" (którego rolę w stosun­
ku do obozu. narOdowego należałoby 
kiedy szczegółowo oświetlić) wielce 
charakterystyczne uwagi, wywołane 
śmiercią Dmowskiego. 

Zastanawia się więc .. l\'Jerkuryusz 
nad kwestią: "jak wygląda Polska po 
śmierci swych wodzów?" (Piłsudskie­
go i Dmowskiego). I daje na to pytanie 
następującą odpowiedź: . " ... nacjonali­
ści (?H) Piłsudskiego rozbici są na sze­
reg, w najlepszym razie idących osob­
no - w najgorszym: wzajemnie zwal­
czających się partyj"; wylicza następ­
nie 8 odłamów i grup obozu Piłsudczy­
ków, nie wiadomo skąd i dlaczego za­
slugujących w pojęciu "Merkuryusza" 
na miano nacionalistów: Podobnie jest . 
- zdaniem "Merkuryusza" - "po dru­
giej stronie", po której dostrzega 7 grup 
nacjonalistów Dmowskiego. W oqól­
nym więc rar.hunku "Merkuryusza" _ 
"p j. ę t n a ś c i e grup narodowych 
2wa.l"za się w Polsce wzajemnie". 
"Merkuryusz" w swoim obłudnym 
żgorszeniu twierdzi, że idea narodowa 
jest w tych wanmkach zwalczana tak­
że .,rekami sC\mych narodowców". 
Wn!osek: nodajcie sobie ręce. ,.GodziĆ 
się! God2'ić sie póki jeszcze czas!" 

Na pozór zdawałoby się, że wszystko 
to jest słuszne - zwłaszcza w końco-

W ''"'ha~ożeństwie żalubmnym za duszę 
śp . Romflna Dmowsl: iego tJ.) kn.tedr'!.e 
włocławskiej w::.iął udział J. E. ks. bisk. 

RadolLski (na zdjęciu.) 

Dmowskiego. 

W katedrze włocławskiej Odbyło się w ub. żałobne za du­
szę śp. Romana Dmowskiego. Na zdjęciu naszym - katafalk przybrany w sztan­

dary narodowe i portret Wodza 
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• 
ZYCIE POLITYCZNE 

NIEROZSTRZYGNIĘTY 
SPÓR FRANCUSKO-WŁOSK I 

Chamberlain tym razem bezskutecz­
nie jeździł do Rzymu. Jest bowiem pew­
ne, że - choć się tego zewsząd wypiera­
no - załagodzenie zatargu ""łosko-fran­
cuskiego było jednym z głównych celów 
podróży i przedmiotem rozmów. Cel ten 
llie zostal osiągnięty. Sprawa pozostała 
otwarta d la dalszych, już teraz bezpo­
średnich rokowań między Francją a Wło­
chami. 

Nie po raz pierwszy to demokracje 
zaChodniej Europy natrafiają na niepo. 
wodzenie w swych stosunkach z blokiem 
niemiecko - wloskim. Sprawa Tunisu, 
Korsyki, Suezu i Dżibuti zdaje się kom­
plikować coraz bardziej. Mamy tu bo­
wiem do czynienia nie tylko ze sprzecz­
nymi interesami Francji i Włoch, ale 
także r. zagrożeniem ambicyj imperhl. 
nych Wielkiej Brytanii przez żądania 
włoskie. 

W polityce ten wygrywa, kto ma sil· 
niejsze od swego przeciwnika nerwy. 
\V omawian~'m wlnrgu wygra tpn, klo 
dluźr.i 7,ilcllo\\'a l'Ó\\' 110\\'ugę i spokój. Nie 
zanosi się bowiem na to, by którakolwiek 
ze stron była zdecydowana do roz· 

strzygania sporo drogą wojny. Należy 
rnczej przypuszczać, że żądania włoskie, 
obliczone .,na wyrost", ulegną pewnej re­
clukcji, a Francja też ustąpi nieco ze swe­
go - obecnie nieprzejednanego - stano­
wiska. Tą drogą mogłoby jeszcze dojść 
do porozumienia. 

Niepowodzenie rzymskiej wizyty pre­
miera bryt~'jskiego uczy nas, że w sto­
sunkach między państwami decydującą 
rolę odgrywa tylko i wyłącznie sila. W 
życiu międzynarodowym nie ma - suge­
r(lwanych przez masonerię i Ligę Naro­
dów - "zasad słuszności" ani "sprawie­
dliwości". Racie ma zawsze ten, kto po­
siada silę, by swoje żądania urzeczy. 
wistnić. Tak było z Abisynią, z Mandżu­
rią, z Austrią, z Czech o-Słowacją. Tak 
hędzie i dziś w zatargu wlosl<o-fran­
cuskim. 

Chamberlainowi łatwiej bylo pośredni­
CZ~T Ć w sprawie sudeckiej, gdzie jedna ze 
stron byla zupelnie zdana na łaskę i nie­
łaskę arbitra, na jego zdanie w sporze. 
Tu wchodzą w grę nie dające się pogo­
dzić interesy dwóch mocarstw, mniPj 
!';li: l olln~'rh rio oknzy",nnin "dobre.i woli" 
i Ilslępownnia w inlię ])olwjll ruro)Jrj­
skirgo. Tyll,o bowiem s)nbi muszą elfa 
tcgo pokoju ponosić ofiary. 

Premier Składkowski o Żydach 
Premier Składko,,"ski zwracając wany, zawsze twarz Jego była podnieco­

się w sWYI)1 ostatnim przemówieniu na, gdy przemawiał w Sejmie. Teraz 
sejmowym do Żyda, posła Sommer- wchodzi do mnie młody człowiek, odświe-

żony, pełen animuszu, powdcił jakby 0-
stein,a, i uź)'wając bardzo wersalskich wiany podmuchem pOłudniOWYCh mórz, 
zwrotów w rod2..nju: "p. kolega Som- uśmiechnięty dobrotliwie. Powiadam: 
merstein był łaskaw powiedzieć" op 0- jak świetnie pan wygląda, nic nie ma w 
wiada o swej rozmowie z innvm Żr- pan~t z tego człowieka, który mówił o roz­
dem, b. posłem Grynbaumem: . . pacz.y swoje~o n~rodu. - Ech, panie -

pOWIada - Jak SIę wyjedzie z Polski I 
P. Grynbaum wrócił po paru latach zobaczy, Jak tam Jest, to się potem wraca 

z zagranicy i był na tyle uprzejmy, że ze-j z ochotą." 
chciał mnie odwiedzić. Przyjąłem go i . . . . . 
patrzę: poseł Grynbaum, czy nic poseł A w l\)n~-m mIeJSCU OmaWIając 
Grynbaum? Dawniej zawsze był ziryto- spraw Q Żydów, Obozujących w ZbQ.-

,PRZEGLĄD PRAS! 
Gdańsk jest polskim 
dostępem do morza 

"K>Urien- Polski" podaje n~eY;w~ta, wi·&-· 
<!l Q\mość, te gJdy w Gdań'Sku d·OIW'i&doz:iano 
się o zamierzO'llej wirzyci~ min. Becka w 
M<>na.chium, tamtejsoz;a partia na.rodowo­
s()cjalistycma wy&łdll. do mm. Riibibentre­
pa memoriał w sprawie gld.ańlS'kiej. Memo­
rial d·amaga się oprócz tądań gOf!Gloo&r­
czych z l i k w i d o w a n i a pl a c 6 w k 1 
WYl!okiego Komitarza Ligi N~ 
ro<!lów oraz stworzenia w miej· 
sce Komisariatu ' Generalnego 
RzeczypostPolitej Pol!kiej 
'P o l II k d e g o k o n II u l a t 11 W G d II. ń­

s~ u. 
W zwią,zku z tym pi.S'Ze "Warsoz:a,'\VS~d 

Dzienł'lik Narodowy"; 

"Gdańsk nie jest dla Po'Lski mias'tem: 
obcyrrn, w któryrrn trzeba by byłD bronić in­
tere.sów naszych - podobnie j<'llk na tere· 
nie obcych państw - za pQlffioco, slUJtłly 
konsularnej. . G d a ń s k j e t! t p o 1 II k i m 
dostępem do morza, I!prawy zaś 
jego stosunków zewnętrznych 
'Ił a l e t a, d o P o l s k i e j II lu t b Y d '1-
P 10m a t y c z n e j. I dlIatego to w Gdań­
sku znaj.duje się K()ffiisariat Po}SIk.i, będ,,­
cy czymś znacznie większym, nit kO'llw­
lat." 

TUJpei i bezcze1ność hitilerowcOw gtdań­
skich przekraczajo, jut W8zel'kie granice. 
Wychowankowie pp. Greisera i Fomtera 
zapominaja, o tym te G el a ń s k a z r z e­
k l Y' s i ę N i e m c y p o w o ]n i e i te z o­
s t a lon o d d a n y jako wolne miut!) 
'P o d 'P r o t e 'k t o r a t P o l s k i, -wykonu­
ja,cej swe prawa wl·aśnie przez Komilf!arza 
Generalne.go R. P. Stworzooie w jego miej­
sce konsulatu J)(}lSlkiego o?JIlJ8czal·oby, te 
GdańSk zrywa wszelkie Z'Wi~lki z Pols:k" 
a staje s,ię częścia, O'bcego państwa, w kt6-
rlllj - jak w innych mia6tach o'bcych -
Pols'ka utrzY!ffilU,jIe słtuttfuę ktmsUJ1arnl\,. 

Sam fakt więc 'WY'!tunięcia pod'Obn. 
memO'ridu - bez wZ'glfll(i'1l D'& to, )a1Jt zo­
stał on przyj;ęŁy przez mm.. ~T. zagr. R~~­
szy - w i n i e n s p o w O' el o wać o d P f)­

wiednia, rea.kch oficja.lnych 
c z y n n i k ó w p o l s k i c h. Jest to bo­
wiem wyraima demonstracja skieTowMla. 
'przeciw P(}łsce i jej niezaprzeczalnym pra­
wom w Gdańsku. 

Woły'-, jak'o ziemia -
niemiecka 

W miesięczniku "Neues Vo.lk", ()l'ganie 
urzędu polityki rasowej niemieckiej partii 
narodowo-socjalistycmej, waj dują s.ię 'na­
stl?Pujące wynurzenia o wsi na Wołyniu, 
gdzie na zebraniu Niemców mial ktoś tak 
mówić: 

"Je,gteśmy takim samym narodem. 'jak 
wie.le i.nn~'ch. my, Niemcy. A jednak je­
st('śmy inni. Wiem o tym: od wewnątrz 
.jesteśmy zbyt wielcy, aby w ci~7.Y i !>poko­
lU trwać w wąskich granicach. Dlatego 
t.eż węu!'ujemy. Dlatego let szukamy. Szu­
kamy Boga. ziemi i tego, co jest dla nas 
na)świętsze na świecie - wię'kszych Nie­
mlec. .. Dlatego tet jesteśmy tutaj i tu 
p()~()staniemy. A jeteli zajdzie potrzeba. bę­
d~Ie~y da lej wa Iczy;ć o ten kraj, w którym 
me Jesteśmy g(}ŚĆml. Ten kraj jest nasz! 
Stał się nasz wówczas. gdy nas wezwano, 
gdy nam go powierzono. gdy dzięki znojo­
wi naszych ojców zrodził on pierwszy oWoc 
i obudził po1.a,dlhvoŚć innych. 

.,P.()nie~'V8.t. jootM~y tu:taj. kraj t~n iest 
CZęŚCIą .NIemIec .. "YI~dźcIe o tym i nigrly 
o tym !lle. zapOminaJCIe. Gdy bęrlziemy po­
trzebIlI mnym Niemcom. hf:cJzil'mv tu 
pierwsi na pOoSterunku w każdym czas'e 
będziemy ich bronić i dla nich świau~ 
czyć .. : \ . . 

B1.1t!l. i z8!b~ość niemiooka Jeet istot­
nie bez grani-e, nie wyłączając granic śm;e-. 
szności i - zdrad:r ••• 
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Kartki z notatnika 
War s z a w a, i5 stycznia. 

(og) To już tydzień. Wszystko dla 
nas tak świeże, żywe, bezpośrednie. 

zamknięcia cmentarza. Nim to nastąpi 
a zmrok otula mogiły, zapalają się po­
chodnie. . • Tak jak wtedy w czwartek 
i w sobotę ..• 

Już dzisiaj idzie po kraju całym kult prośbą o nadsyłanie na jego ręce 
olbrzymi. Akademie, nabożel'lstwa ża- wszelkich druków, klepsydr, ulotek, 
ł~bn~, zapowiedzi wydawnictw, wspom- wezwań. wszelkich w ogóle dokumen­
me ma. . . tów, odnoszących się do tych przejawów 

Jesteśmy dopiero u początku wiel­
kiego, kul.tu, który się rozlewa po spo· 
łeczenstwle. Od Grobu na Bródnie idzie 
jakaś siła nieśmiertelna. Będzie ciągle 
rosła, p~enikała wszędzie tam, gdzie 
wczoraj Jeszcze odnoszono się do niej 
krytycznie. Będzie zdobywała pozycję 
po pozycji aż do pelnego zwycięstwa .•. 

Podniesiono konieczność stworzenia czci, żeby je rejestrować i przechowy­
Instytutu Dmowskiego, który by nauko- wać. 
wo podjął badania nad Jego życiem i Wezwanie bardzo słuszne i winno się 

Dzisiaj pierwsza odprawa u Grobu. 
O godz. 8 z rana nabożeństwo w koście­
le cmentarnym, a później złożenie hoł­
du u Grobu. Przeszło 60 działaczy Zie­
mi Warszawskiej stawiło się do odpra­
wy. Przewodzi jej stary druh R. Dmow­
skiego Hipolit Wąsowicz. Towarzyszył 
w Jego pracach jeszcze dawno przed 
wojną, i w kraju i w Dumie. Stał na 
czele zarządu Stronnictwa w najtrud­
niejszym okresie po zamachu majowym. 
Zahartowany w trudzie. 

twórczości.ą. Olbrzymie pole pracy... spotkać z uznaniem. Trzeba to wszyst-
. A k<;>mLtet pogrzebowy ma do wszyst- ko gromadzić pieczołowicie, gdyż w 

kICh WIelką prośbę. Oto zwraca się do przeciwnym razie zaginie. 

. * 
wszystkich organizacyj i jednostek'l Adres komitetu: "Warszawa Al. 
organi~ującyc~ nabożeństwa. akademie, Jerozolimskie i7, Biuro Stronnict~a Na­
wszelkIe przeJawy kultu Dmowskiego, z rodowego. Pamiętajmy o tym wszyscy! 

Złożyli wieniec na grobie. Później 
stanęli do pracy codziennej. 

W hołdzie Romanowi Dmowskiemu 
* 

Słońce, co rankiem się zbudziło w 
pełnej krasie, okolo południa zasnuło 
się wilgotną mgłą. Mimo to na Bródno 
dojechać ciężko. Tramwaj przepełnio­
ny, tak że trudno stać między ławkami. 
Z różnych stron miasta ciągną ku 
cmentarzowi do swoich. Wszystko to 
mieszczaństwo lub robotnicy. W tram­
waju ani jednej twarzy żydowskiej. 

U Orobu ośmiu umundurowanych 
dzierży straż. A frontem, przed gro­
bowcem, stoi chorąży z proporcem, oslo­
niętym kirem. 

W Chrzanowie 
Kra k ó w, 16. 1. (b) W ub. sobotę 

Chrzanów . uczcił pamięć Romana 
Dmowskiego w sposób bardzo uroczy­
str. W kościele parafialnym odpra­
WlOne zostały równocześnie dwie msze 
św. za spokój duszy Wodza. Przy głów­
nym ołtarzu odprawił mszę św. ks. 
proboszcz Jakub Kamiński, przy bocz­
nym zaś ks. prof. kan. Wolny, który 
następnie wygłosił głębokie kazanie. 

Wieczorem w przepełnionej sali 
"Sokoła" odbyła się uroczysta akade­
mia żałobna. Scena była wspaniale 
ubrana barwami narodowymi, portre­
tem Dmowskiego i kwiatami. Przy 
portrecie stała warta honorowa dwu 
narodowców w mundurach. Orkiestra 
odegrała dwa utwory żaiobne, po czym 
p. Jan Bielatowicz z Krakowa mówił 
o życiu i śmierci Dmowskiego i o ży­
ciu Jego idei, która zginie chyba z ży­
ciem narodu polskiego. Następnie 
utwór "Ostatni apel" K Dobrzyńskiego 
recytował jeden z narodowców. 

Na akademię przybyły wszystkie 
sfery polskiego społeczeństwa w Chrza-

nowie, a wrażenie uroczystości było 
głębokie. 

Małopolska ku czci 
Romana Dmowskiego 

J{ rak ów, 16. 1. (b) Oprócz akade­
mii w Chrzanowie odbyły się w sobotę 
i niedzielę uroczyste akademie żałob­
ne ku czci Romana Dmowskiego w 
Słomnikach, gdzie przemawiali adw. 
E. Braum i p. Józef Wąsowicz z Kra­
kowa, oraz w Gorlicach, gdzie przema­
wiali dr L. Otęski i p. dam Moskal. 

W niedzielę odprawiona została 
msza św. żałobna w Proszowieach, a 
we wtorek odprawione będą msze św. 
w Krynicy i Borku Fałęckim. 

W Krakowie 
odwołano zabawy 

Kra k ó w, 16. 1. (b) Zgodnie -;: u­
chwałą Komitetu Akademickiego w 
Krakowie z powodu żałoby po zgonie 
Wodza młodzieży polskiej nie odbywa­
ją się żadne zabawy akademickie. 
Wszelkie zapowiedziane zabawy zo­
stały odwołane, przy czym podkreślić 

Sam grobowiec tonie w zieleni. To 
dawne i nowe wieńce. Szarfy zdjęto i 
zachowano przed zniszczeniem, 
"Szczerbce" opierają się o ścianę gro­
bowca - dumne i niepokalane. Pośród 
pamiętnych oznak na pierwszym planie 
herb Poznania. A przede wszystkim 
wieńce, wieńce. Jest ich tak wiele, że 
zasłaniają zupełnie nazwiska Dmow­
skich, wyryte na ścianie. Pośród ziele­
ni dwa bukiety mimozy: jeden dawniej­
śzy, nieco szronem przyprószony, i dru­
gi świeżuteńki, jakby rzucony przed go­
dziną ..• 

Dwa świeże wieńce, złożone dzisiaj: 
od okręgu Mazowsze Stronnictwa Naro­
dowego i od młodzieży szkoły budowla.­
nej i mierniczej - czerwone goździki i 
białe 'ubłrozy. 

ImponUjąca akademia żałobna w Radomiu 

A na ziemi, na piasku rozsypanym 
dokoła grobowca, kilkadziesiąt lampek, 
płonących: drobne one i niepokaźne te 
same, jakich biedacy używają na gro­
bach: to z pewnością reakcja tej publicz­
ności, co tu Dmowskiego odwiedza, tej 

R a d o m, 16. 1. (h) Dla uczczenia Kongresowej odbyła się akademia ża­
pamięci śp. Romana Dmowskiego zo- łobna. Na akademię przybyły liczne 
stał w Radomiu zawiązany I{omitet aelegacje z 19 sztandarami i ponad 
UC7;c~enia. Pamięci Romana Dmow- 2000 osób. Sala była udekorowana 
skiego na czele z radomskim dzieka- przez członków Zw. Zaw. "Praca Pol-
nem ks. drem W. Kosińskim. ska". 

W skład tego komitetu weszli przed- Akademię zagaił ks. dr Kosiński, 
stawiciele wszystkich organizacyj na- następnie b. senator R. P. Stefan Soł­
rodowych i katolickich. tyk wygłosił referat o Romanie Dmow-

thiedoty, pośród której spoczywa. O, 
, właśnie jakaś starsza kobiecinka zapala 
' la~pkę od płonącej i układa ją na zie­
mI. Tam na uboczu jakiś gimnazjasta 
odczytuje modły z modlitewnika. 
Szepcą cicho wargi obecnych, w niejed­
nych oczach kręci się łza. 

Z inicjatywy komitetu w dniu 14 bm. skim. Z kolei inż. A. Kuczyński wygło­
zostało odprawione nabożeństwo żałob- sił deklamacje m. i. "Ostatni Apel" K. 
ne. Na nabożeństwie tym ks. prałat Dobrzyńskiego. Na zakończenie mgr 
Sykuiski wygłosił kazanie, które za- W. Borowski wypowiedział recytacje 
kończył ślubowaniem, powtarzanym z dzieł Romana Dmowskiego. 
przez wszystkich uczestników z pOd-I Akademię zakOllczono odśpiewa-
niesionymi w górę rękoma. niem "Boże coś Polskę" i Hymnem 

W dniu 15 bm. w wielkiej Hali Młodych. 
- Już chodźmy - słyszę, jak zwra­

ca. !ię df:> m~ta jakaś pani. Odchodzą, a 
ona nerwowo eil\~nie dalej: 

. - 'la ~ro~tota, skromność. to rzeczy­
Wlsto~ć w swietle zasługi tak szalenie 
przygniata, że niepodobna tego prze­
nieM spokojnie ..• 

Włocławek składa hołd 
Ro'manowi Dmowskiemu 

A tymczasem nadchodzi zmiana war­
ty. Idzie dziewiątka w ordynku. Prze- W ł o c ł a wek, 16. 1. (p) W Bazy­
ważnie robotnicy. Są młodzi i dojrzałe- lico katedralnej we Włocławku odbyła 
go już wieku. Nasamprzód hołd wspól- się w ub. sobotę uroczystość żałobna 
ny Grobowi przez podniesienie ręki, a za spokój duszy śp. Romana Dmow­
później zajęcia stanowisk - cicho, dYS-' skiego. Mszę celebrował J. E. ks. biskup 
kretnie, sprężyście. Zluzowani odcho- Radoński. W stallach prezbiterium 
dzą w ordynku... zajęli miejsca członkowie kapituły 

Tak przez dzień cały do zmroku, do diecezjalnej i liczne duchowieństwo. 

Chleb z nieba 
_ Stara. historia Jedni na.rzekajll na Tylko, teby było więcej ubezpieczo. 

śnieg, te wprowadza chaos w komunika- nych, więcej pieniędzy, bo jest dla kogo 
cji, te potem zamienia się w błoto, a inni szykować lekarstwa, oj jest! 
deszą. się na widok spadającego śniegu, - No, a z czego tył pan przed~m, wio-
bo od tego uza.letniajll wyjazd na narty. sną, latem? 

Tak. Ci, co widza, w katdym I!.łatku - Sa, tacy zmyślni ludzie, którzy w 
śniegu zapowiedź grypy, alb!) źródło przy- cillgu 3-4 miesięcy zarobią na cały rok. 
jem:nllści, patrzll inaczej, nit my. Widzi I to nie oszustwem' 
pan, te grupki ludzi rozrzucone co kilka- O parę kilometrów za katdym większym 
dziesiąt metrów? Dla nich chleb spada z miastem ciągną się pasy pólek z warzy-

'nieba. 'To ten śnieg. 2eby nie on, nie mie- wami. I te warzywa to ich kopalnia zło· 
liby pracy. ta. Kilo pomidorów w sezonie kosztuje 

_ Duto zarabiają dzIennie? od 50 gr do 70 gr. A te same pomidory, 
_ W jednym mieście <\ zł, w drugim wychodowane grubo przed sezonem ko-

3,-. Rótnie. Nam nie chodzi o duty za- sztujll ... kilkanaście złotych za kilo. Ładna 
robek, tylko w ogćle o pracę, a jakikol- rótnica? To samo jest z innymi warzy­
wiek zarobek. Długo to tet nie potrwa, wam.i. Wymaga taka hodowla umiejęt­
ale w najgoMzym razie przez taki czas, nOŚCI, nakładu, ale jak się opłaca? A mia­
te da motność pl'Zetrwać zimę, w razie sto wszystko zapłaci i wszystko zje! 
choróbska. umotliw. człowiekowi 1 jego ro- - Pan pracował w takich inspektach? 
dzinle opie]ię i pomoc ubezpieczalni spo- - TaI;:, krótko. Pracowałbym może 
łecznej. A komut więcej potrzeba pomo- dłutej, gdyby nie choroba, która mnie za­
cy Ubezpieczalni, iak nie nam, nędzy wy- wsze ścina z nóg, gdy zaczynam jako tako 
stawionej bez przerwy na zaziębienie albo ty.ć. Wtedy też mnie zmogła. Nit moje 
kalectwo, bo pracu)t' się na jezdni w naj- ~Illejsce przyjął ,"łaściciel innego. Dobrze 
większym ruchu. Jes~cz~, te wykaraskałem się z choroby. 

M śr' UCIlltllwe były te chodzenia do szpitala 
- y l pan pewnIe, te ubezpieczalnia na naświptlania, lekarstwa były gorzkie, 

wyśle zaraz do sanatorium gdy płucom ale skutek zbawienny. 
tagrozi grutlica? - Kto pana leczy? 

- Zaraz nie zaraz. Wiem, te więcej - A któtby - ubezpIeczalnia. Przeciet 
kam1ydatów, nit miejsc w sanatoriach. dla ogromnej większości robotników to 
Trudno od razu wszystkich pomieścić. Ale jedyn~ ucieczka w razie choroby, jedyne 
wiem, że rok rocznie ubezpieczalnie po- oparcIe. 
większe,j/\ ilość miejsc. Będzie jeszcze - Tak istotnie Oby więc śnieg padał 
tak, te i mie}sce szybciej się otrzyma. gęsto i długol . A S 

n 5336 . • 

Niże.i zasiedli przedstawiciele władz 
Str. Narodowego oraz różnych organi­
zacyj i społeczeństwa. Świątynię rzę­
siście oświetloną wypełniły tłumy 
wiernych, wśród których można było 
zauważyć inteligencję z miasta, a na­
wet z okolicy. 

Pośrodku nawy ustawiono katafalk, 
a na nim symboliczną trumnę, okrytą 
sztandarem Str. Narodowego, portret 
Dmowskiego i miecz Chrobrego. 

Wokół katafalku, tonącego w po­
wodzi zieleni i żarzącego światła świec 
zgromadziły się poczty sztandarow~ 
różnych organizacyj, jak: "Sokół", N. 
O. K, Zw. Hallerczyków, katolickich 
organizacyj, cechów rzemieślniczych 
itp. 

Wartę honorową. pełnili munduro­
wi członkowie Str. Nar. 
. 'po mszy ś~. podniosłą mowę, po­
sWlęconę. pośmIertnym wspomnieniom 
R. Dmowskiego, wygłosił ks. dr E. 
Gtzymała. Znakomity kozhadzieja na­
~w~ł D~owskiego kanclerzem Polski 
l oJcem. Ojczyzny, walczącego przez 
całe .znoJne swe życie nie o masońską. 
lub zydowskę., ale I{atolicką, Narodo­
wą i Wielkę. Polskę! Mowa ta wywar­
ła wstrząs:,-ją~e wrażenie, wywołuję.c 
szloch z pl.ersI wielu zgromadzonych. 

Następme J. E. ks. Biskup złożył 
hołd Zll!arłe!'llu, uklęknąwszy przed 
katafalkIem I modląc się w żarliwym 
skupieni.u za Jego duszę, po czym wraz 
z asystującym duchowieństwem odpra­
wił egzekwia żałobne. Na zakończenie 
tej niezapomnianej chwili Dostojny 
Pasterz zaintonował hymn Boże coŚ 
Polskę", którym wierni na ;ozmodJo­
nych duszach złożyli z żarliwą wiarą. 
w triumf sprawy u stóp Pana Zastę­
pów. 

Po~bne nabożeństwo odbyło się 
le bm. w kościele 00. reformatów. 

trzeba, że niektóre organizacje skut­
kiem tego poniosły dotkliwe straty 
finansowe. 

W..Jaśle 

J a s ł o, 16. 1. (w) W sobotę, dnia 
14 bm., odbyło się w Jaśle uroczyste 
nabożeństwo żałobne w kościele 00. 
franciszkanów za duszę śp. Romana 
Dmowskiego. duchowego Wodza Na­
rodu. W podniosłych słowach skreślił 
postać \Vodza o. Ryszard, przyrównu­
jąc Go do "żywej pochodni, która cał­
kowicie spłonęła na ołtarzu Ojczyzny". 

Podniosłego kazania i uroczystego 
nabożeństwa, które zakończono hym­
nem narodowym "Boże coś Polskę", 
wysłUChali licznie zgromadzeni człon­
kowie Stronnictwa Narodowego na 
czele z zarządem, przedstawiciele or­
ganizacyj katolickich i Kongregacji 
Kupieckiej oraz licznie zgromadzona 
publiczność. (fw) 

W Wieluniu 
W i e l u 11, 16. 1. (st) W sobotę ub. 

w kościele farnym w \Vieluniu" stara­
niem Stronnictwa Narodowego odbyło 
się nabożeństwo żałobne za spokÓj 
duszy śp. Romana Dmowskiego, cele­
browane przez ks. szambelana Przy­
godzkiego w asyście kilku księży. 

Przy katafalku, okrytym sztanda­
rem o barwach narodowych, na któ­
rym umieszczono portret \Vodza Na­
rodu, stanęły poczty sztandarowe "So­
koła", Kat. Stow. Młodzieży, gimna­
zjum męskiego, chorągwie Chrześc. 
Cechu Rzemiosł Budowlanych, Drzew­
nych i Metalowych oraz kilkanaście 
proporców Stronnictwa Narodowego. 
Straż przy katafalku pełnili Sokoli. 
Pieśni żałobne odśpiewał chór ks. mi­
sjonarzy. Miejscowe kupiectwo polskie 
na czas nabożeństwa zamknęło sklepy. 

Po nabożeństwie w lokalu Stron­
nictwa Narodowego odbyła się akade­
mia żałobna, w czasie której okolicz­
nościowe przemówienia wygłosili p. 
Szczepan Lebioda i p. M. RabiegIl.. 

Na Fundusz 
Romana Dmowskiego 

W administracji naszej złożono w 
dalszym ciągu następujące ofiary: 
Koło Żeńskie Stronnictwa Naro-

dowego Raszków Wlkp. 31,-
Franciszka Garczyńska 3,-
Kazio i Terenia Szukałowie 2,-
Dr Emil Schmidt, Poznal} 20,-
Józefa Baranowska 5,-
Władysław Tucholski 5,-
W. K 50,-
Tow. Przem. "Sobieski" prawy 

brzeg Warty 50,-
Jan Dąbrowski, D. poseł do Sej-

mu, Poznań, ul. Polna 27 m. 3 20,-
B. B. 10,­
Tow. Gimn. "Sokół", I{rotoszyn 70,­
K Sanecki, Lubraniec 10,­
Stanisław Gabryszewski, b. nota-

riusz, Jasło 10,-
Bezimiennie z Częstochowy 20,-
Helena Kamińska 5 -
Kosińska 10'-
Maria Tomasik 5:-
Markowscy 10-
\Vojciechowscy 2'-
St. I{mieciński 5'-
J\faria Kujawska 5'- • 
Godlewscy, I{raków 20'-
Jan Miśt.a, Borowe Pole 10:-
Stanisł.aw Ziółkowski, Bełchatów 3-
Dionizy K,aczmarek. Gd~' nia·Rumia 4'-
Jan Kępiński, Zakopane 0'50 
Karolowie Szady 10' 
Remblewski 5'= 
Dr Stanisław Szumowski :20:-
Ks. dr Aleksander Kubik, Cho-

dzież 20,-
Józef Pestka, Tuchola 10,-

R a z e m z poprzednio pokwitowa-
nymi 473,50 zł. . 

Dr med. H. ZIOMKOWSKi 
specj. chor6b sk6r weDer. i moczoplciowy/'b 
L6dź~ 6 ~ierpD'~ 2, teL 118.33.. 
Przyjmuje 9-12 I 3-9. W niedzielę 9-12. 
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184 osoby zginełv w płomieniach 
Straszny bilans katastrofalnych pożarów w Australii - . Upragniony deszcz zaczął padać 

. S Y d n e y. (PAT) Szkody wyrzą-I Prasa austral1jska określa tragicz-I stanie .Vic~oria deszcze zaczęły padać 
o.zone przez pożary las6w w stanie ne następstwa tego pożaru jako klęskę w~zora~ WleCZO!~, ,,:obec ~zego na­
Victoria oceniane są dotychczas na narodową. llezy mleć nadZIeJę, iz s~aleJącr tam 
przeszło 2 i pół miliona funtów szter- M e l b o u r n e. (PAT) Oczekiwany przeszło od tygodnia pozar lasow, zo-
lingów. przez wszystkich z niecierpliwością w stanie wkrótce ugaszony. 

. Powierzchnia objętego pożarem te-
rytorium wynosi 7000 mil kw. Wiele 
miejscowości zostało doszczętnie znisz­
czonych. W płomieniach znalazło 
śmierć 7' osób, 110 zaś zginęło skut­
kiem nadmiernego gorąca. 

Nadużycia, nadużycia ... 
c z e I' n i o w c e. (PAT) Władze ru­

muilskie zarządziły rozwiązanie 64 
banków ludowych i kooperatyw z po­
wodu w~'krycia w nich nadużyć. Prze­
ciwko kierownikom tych instytucyj 
~'drożono dochodzenia karne. 

Wilki grasują w Rumunii 
I • C z e r n i o w c e. (P AT) W okoU­
cach Botoszan (Bukowina) pojawiły 
się znowu wielkie stada wilków. 

Pod Boto$zanami wilki rozszarpały 
kobietę, .w Zworistach stado wilków 
napadło na dwóch pą.robków, którzy 
zdołali jednak schronić sfę na drzewo 
I zaalarmować krzykiem mieszkańców 
wsL We wsi Buczacz wilki rozszarpały 
w oborach kilkadziesiąt sztuk owiec. 

Na początek pOŚlemy filmy! 
V"I,T a I' s z a w a. (Tel. w/.) Dobiegają. 

kOllca pierwsze rol<o\\'an ia handlowe 
z firmami litewskimi. "'obec zbliżania 
się wejścia w życie umowy handlowej, 
która będzie Obowiązywała od 21 bm., 
jednym z pierwsz~'ch transportów z 
Warszawy do H~wna będzie wysyłka 
:3 obrazów filmowych polskie,i produk­
cji i w polskim tekście mowy. (w) 

Sprawa świątecznego bałaganu na ko­
lejach nie schodzi nadal z łamów prasy. 
"Depesza" m. in. na ten temat pisze: 

"Mróz fest Istotnie niebezpiecznym 
przeciwnikiem. Już Jakiś hliitoryk 
wojskowości, omawiając klęskę Napo­
leona pod Moskwą w roku 1812. powie­
dział, że Cesarza zwycięźył nie mar· 
szałek polny Kutuzow, lecz dwaj "ge· 
nerałowie rosyjscy: Mróz i Głód". O 
"generale Głodzie" dziś jakoś, chwała 
Bogu, nie słychać." 
Mróz wywam nłetylko Napoleona, ale 

ł niejednego genetała. Cóż więc mówić 
dopiero o pułkowniku r. .• 

* tydowsld "Nowy Dziennik" wychodzą-
cy w Krakowie- w polemice ze sprawozda. 
ninmi "Słowa" wi!tńskiego z obozu ty­
~ów w Zbąszyniu pisze tak: 

"Wysiedleńcy w Zbąszyniu są oby­
watelami polskimi, którzy uprzedzając 
na szereg lat dzisiejsze hasla emigu· 
cjonistyczne" spełnili zdawałoby się 
obowiązek obywatelski: okazali rzut­
kość i iuicjat,wę. wyemigrowall z kra­
ju w poszukiwaniu nowych możllwości 
zarobku. Znaleźli je w Niemczech de­
mokratycznych, i z pewuością nie Ich 
winą jest, że hitIery.:m doszedł do wła­
dzy. Jeśli chodzi o patriotyzm i przy­
wiązanie do Polski, tydzi polscy w 
Niemczech służyć mogU za wzór, co 
nieraz podnosiU przedstawiciele naszej 

, słuźby dyplomatycznej I konsularne' 
na terenie Rzeszy. Zasługują przeto ci 
wysiedleńcy w całej pełni na moralną 
i prawną ochrtnę ze strony władz 

Rzeczypospolitej ... 

A więc według tydów z "Nowego 
Dziennika" tydzi z Polski wyjechali, aby 
spełnić swój obowiązek obywatelSki. Cze· 
muż więc teraz ~ydzi podnoszą taki gwałt 
kiedy dążymy do usunięcia z Polski 
wszystkich tydów? Niech Jaknajprędze' 
wyjadą, aby za grllnicami naszego kraju 
spełniać swój "obowiązek obywatelski"I.~ 

Poza tym "Nowy Dziennik" mija się z 
prawdą, kiedy mówi o patriotyżmie ty. 
dów wysiedlonych z Rzeszy. We wszyst. 
kich relacjach z obozu wysiedlonych w 
Zbąszyniu podkreślano (za wyjątkiem 
oczywiście pism żydowskiCh), że olbrzy. 
mia większość uchodźców nie umie w 
ogóle po polsku. A "propagandę" taką 
"nasi" tydzi robią Polsce za granicą, zna· 
my aż za dobrze. Zawsze była, jest i bę· 
dzie dla Polski szkodliwa. 1:ydzi, nasi 
"obywatele" pamiętają o Polsc~ tylko wte· 
dy, kiedy im ktoś dobrze skórę wygarbuje. 
,Jest to fakt już tak notorycznie znany, że 
,pe warto nawet udawadniać go. 

Olbrzymi proces o nadużycia w Krakowie 
JJ'a.i'ne ,s~ys~ki" tła lawie oskar:ionych, pr~es~lo 

, 100 świadl~ów 
Kra k ó w, 16. 1. (b) W poniedziałek i biorą.c . za tu duże sumy. 

rozpocz!!ł się olbrzymi pr.oc~s o ~il~u- Dziekanowski i Ehrlich odpowiada­
dziesięciotysięczne naduzycla, J3;klCh ją z więzienia, gdzie przebywają od 
dopuścili się emer. pplk Karol D~leka- roku 1937. 
nowski, Adolf Ehl'li('h. Leon Baldlllger, Na rozprawę powołano przeszło 100 
Szymon Spitz i Jakub Bogoż, obiecu- świadków, w tym wiele wysoko posta­
jąc różnym ludziom poparcie i posady wionych osobistości. 

Nocna walka policji z bandytami 
w c~as;e 8tr~elaniny ~gint{l jeden bandyta, drugi ~o8tal 

ujęty 

War s z a w a. - Wieś Gostynin, 
gm. Góra, pow. rawsko-mazowieckiego 
była widownią krwawej walki. która 
rozegrała się ub. nocy pomiędzy patro­
lem policyjnym a dwoma bandytamł, 
a w wyniku której jeden z bandytów 
został zastrzelony, a drugi ujQty. 

Około północy do mieszkania gospo­
darza Jan.a Kaczmarka z Gostynina 
wtargnęli dwaj bandyci. Po sterrory­
zowaniu domowników rozpoczęli plą­
drowanie mieszkania. W tej . chwili 
przechodzący patrol poUcyjny zajrzał 
do wnQtrza, a spostrzegłszy tam ban-

dyt6w, wkroczył do mieszkania, W%'I~ 
wajQc rabusiów do poddania si,. Gdy 
bandyci jednak rozpoczęli strzelać, po­
licjanci wycofali si, na podwórze. 

W czasie strzelaniny' został zabity 
Franciszek Tranca z Dąbrowy Górni­
czej. Wspólnik zabitego bandyty, Ju­
liusz Belke z Nowego Miasta, został 
aresztowany i skuty w kajdany pod 
silną eskortą przewieziony do Warsza­
wy. Zwłoki zabitego zabezpieczono na 
miejscu aż do przybycia komisji śled­
czej. 

Uratowana jak w filmie 
D~ięld tylko s~c~ęśliwemu ~biegowi okolic~ności '1' 5·letnia 

starus~l~a uniknęła ~mia:id:ienia pr~e~ pociqg 
C z ę s t o c h o wa, 16. 1. (f) Mrożące rzyła o sz~rnę i straciła przytomność. 

krew w żyłach wypadki zdarzają się A tymczasem po torze, na którym 
nie tylko na ekranie. Oto jakby wy- leżała nieprzytomna staruszka, zbliżał 
cięty z filmu przykład. się szybko pociąg pośpieszny z War-

Przez tor kolei Częstochowa-War- szawy, niosąc pewną. śmierć. Na szczę­
szawa tuż za miastem przechodziła ście przechodził torem przypadkiem 
staruszka, 75,letnia Marja JanCZako-j Mateusz Wójcikowski i na chwilę 
wa. N~ staruszka potknęła się i przed nadejściem pocią.gu usunął sta­
upadła tak nieszczęśł., że głową ude- ruszkę z toru. 

Niezwykle zuchwałe napady bandytów 
·w Rumunii 

BatUlyci ~afł'~Jmywali ł.l) ciqgu calego dnia wSINJsł1iie pr~e­
je:id:iajqce drogq poja~dy 

. C z e r n i o w c e. (PAT) Na drodze I wych l gotówki, po czym odprowadzłl1 
leśnej między Jassami a miejscowością ich wgłąb lasu i przywiązywali do 
Vaslui siedmiu zamaskowanych i u- drzew. W ten sposób bandyci zatrzy­
zbrojonych bandytów urządziło za- mali 10 samochodów i liczne wozy 
sadzkQ na przejeżdżajQce tamtędy sa~ chłopskie. Wieczorem bandyci oddalili 
mochody i wozY" się, pozostawiając swe ofiary na pa-

Od godziny 8 rano do 6 wieczór ban- stwę losu. Na wpół zmarzniętych zna­
dycl zatrzymywali pojazdy, obrabowaU lazł późną nocą patrol żandarmerii. 
jadących z przedmiot6w wartośc1o-

Narodowy socjalizm rozbija rodzinę 

Og6lny widok na kościół parafialny w 
Warcie w czasie nabożeństwa żałobnego 

sa duszę śp. Romana Dmowskiego 

Kto chce może później ochrzcić azie­
cko w kościele. 

W ostatnim biuletynie wydanym 
przez ministerstwo spraw wewnętrz­
nych Rzeszy, mÓwi się bez osłonek o 
tym, że Trzecia Rzesza będzie miała 
prawo odbierać dzied rodzinom "r0-
dziców politycznie nielojalnych" i to 
nawet uciekać się do siły i różnego 
sposobu, aby wychowywać dzieci w 
duchu narodowo-socjalistycznym. Sto­
sow.nie do tego zarządzenia z dnia 27 
grudnia 1938 dzieci odebrane ,,rodzi­
nom politycznie nielojalnym" będę. 
oddawane "rodzicom lojalnym", albo 
instytutowi wychowawczemu narodo­
wo-socjal istycznemu. 

Regularne loty 
przez Atlantyk 

D u'o l i n. '(P A T) Prace nad dopro­
wadzeniem irlandzkiego portu lotni· 
czego Foynes do stanu zupełnej goto­
wości, jako europejskiej .bazy dla lo­
tów transatlantyckich, zbliżają się ku 
końcowi. Regularne loty transatlan­
tyckie rozpoczną się prawdopodobnie 
już dnia 1 czerwca. 

1akkolwiek początkowo samoloty: 
będą przewoziły tylko pocztę, to jed­
nak nie jest wykluczone, że po pierw­
szych kilku próbach zaczną one zabie­
rać po sześciu pasażerów. 

"Czarna damalI 

I kopalni "Eminencja" , 
E at o w i c e, 16. 1. (AJS) W nie­

dziel., późnym wieczorem o godz. 21.30 
zjawiła się w portierni kopalni "Emi­Pogański chr~est - Wychotcanie d~ieci w duchu narodou,o­

socjali8tyc~ttym nencja" w Dębie jakaś kobieta w wieku 
około 35 lat, ubrana w nocne pantofie 

porządzenie" uroczystego nadawania l szlafrok, na który miała zarzucony 
imion noworodkom, oraz wystawienie czarny płaszcz z kołnierzem fułrza­
metryki urodzenia. Rodzice do czasu nym, zdradzająca objawy choroby 
jednego miesią.ca mogą. zastanowić umysłowej. 

W a l' s z a wa. (Tel. wł.) Od 1 sty­
cznia obowiązują w b. Austrii niemie­
ckie ustawy z dnia 3 listopada 1937 r., 
w których m. in. jest także mowa o U­
rzędach Stanu Cywilnego i jego obo­
wiązkach. Równocześnie na teryto­
rium austl'iackie "weszło w życie roz-

się, jakie imię chcą. dać swemu dZie-l Obłękaną przekazano policji, a ta 
cku. Wówczas odbywa siO chrzest, odstawiła 'ją na razie do szpitala miej­
który ma zastąpić chrzest religijny. skiego. Jest to Żydówka 

Zgnieciona przez tramwai i autobus 
Tragiczna śmierć 17-letniej liobiety zgniecionej przez autobus i tramwaj 

p o z n a ń, 16. 1. - Straszny wypa­
dek wydarzył się ubiegłej niedzieli po 
południu w Poznaniu. 

Do tramwaju linii nr. 1 usiłowała 
wejść 17-letnia Halina Nowicka. W 
momencie, gdy Nowicka znajdowała 
się na ,iezdni, nad,iechał autobus pasa­
żerski P. L. A., którYPl'z~-gniótł Nowic­
ką do tylnej platformy tramwaju. Szo-

fer autobusu Bernard Naparstek zdo­
łał maszynę zatrzymać na krzyk nie­
szczęśliwej kobiety i pasażerów, Było 
jednak już zapóźno. Nowicka została 
wgnieciona pomiędzy tramwaj i auto­
bus. 

Położenie nieRzcz~ŚIiwe.i kObiety 
b~-ło tragiczne, ponieważ na waskiej 
jCi-:dlli autobus ,,,kleszczYl siQ pomię-

dzy tramwaj i krawężniki tak silnie. 
że nie moina go było wycofać. Dopie­
ro Straż Pożarna zdołała unieść auto­
bus i Nowicką. wydobyć. Stan nie- , 
szczęśliwej kobiety bYł beznadziejny. 
Nowicka w drodze do szpitala zmarła 

Kierowcę autobusu aresztowano: 
Tragiczny zgon śp. Haliny Nowickie.& 
wy" olał powszechne wsp~cie. 
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Tarcia OJ łonie łódz ich m 
, 

Góra socjalistyczna chce dać Żydom koncesje - doły się burzą 
wizyty socjalistów u wojewody? 

Jaki będzie plon 

Ł ó d t, 16. 1. - Nie ma dnia, ab~· narz budżetowy na warsztat tymcza­
na. ~clnat losów nowoobranej Rad~· sOwej Radzie. 
Miejskiej w Łodzi nie obiegła pl'as~ 'V PCWIl) ch kolach ucuodzi na\\'e~ 
jakaś nowa plotka. Ró,,"nież tematem r.a peWlIe, że nOwy budżet będzie d2:ie­
prywatnych rozmów miejscowych po- łem tymczasowej Rady Przybocznej. 
lityków jest kwestia, rz~' urząd woje- ]{o}.a le\\'it'o\\'c dużl) wagę przywiązu· 
wódz ki pl'1;rchyli się do protestu wy- jl) do dzisiejszej wizyty delegacji 50-
borców ("Ozonu") i w kilku okr()gach cjalistycznej u WOjeWOdy. 
rozpisze ponowne wybory. Ró,'.-nież Jak wiadomo. w skład tej delegacji 
wiele poświęca się uwagi spra\\'ic w~-- '~'choclzi, jako przeWOdniczący Jan 
boru prezydenta Łodzi. Kwapiński, przeWOdniczący klaso-

tycznego. \Y~· \\'olało to ze strony do~ 
łów związków duże niezadowolenie, a 
nawet to niezadowolenie objawiło się 
w pewnych fermentach i tarciach, o­
czywiście skrzętnie ukrywanych na 
zewnątrz. 

Nocy d~il!iej6~eJ dri:urui~ :lutepuiacf lPteki: 
Sa.do '",k8·D8nC'ero~\"8. Zgiersk$ 63. Gl'Ofl21ko'll·t.ki. 
11 Listopada 15 Karlin ctyq) Pil4Sude-kiell'o 64 
Rembielińf\ki. Andrzeja 28. Ohadzrńska. Piotr­
lI'owskR 165. Miller. PiotrkowskIl 46 An toni e­
·",icz. PabieniC'ka 56 i Unje~~owsk!. Dąbro_ka 
24 a. 

Jak t6 pierwsi donosiliśm\' na pod. wych zwil)zków zawodowych, którego 
stawie dobrze poinformowanych źró- kallcl~·daturę Ila prezydenta miasta 
deł, pewnym czynnikom zależ\' na zaakceptował~' centralne władze so­
t:.'m, aby budźet miejSki na rok ~dmi- cjalist~-czne. Ka temat ka'nc1,rdatury 
nlstracyjny 1939/'0 uchwaliła dotych- na prezydenta miasta czołowego 
czasOwa Rada Przyboczna, pochodzą- pl'zed~tmviciela klasowych r.wiązków 
ca z nOminacjL InformaCje nasze zawodowych, ze strony osobiRtośri 
znajdują duże potwierclzen (e w tym wysoko postawionej w ruchu robotni­
choćbr, że, . jak się mówi w kohlch czym klasowym na terenie Lodzi do­
zbliżonYCh do urzędu woj3\\"ódzkiego, wietlzieliśmy się kilka ciekawych i 
spra.a badania wniesionych pro te- charakterystycznych szczegółów. 

Oslatnio po(lohno w ,y ar::>r. a \\' i e, w 
czasie debat naci kandydatul'(l na. pre­
r.\'(lenta. Łodzi doszło do dość ostrych 
starć, w rezultacie których zwyciężyli 
przedstawiciele związków i została u­
znana kandY'datura przewoclnirz,!ce­
go klasow~·ch z\\'iązków za,Yo(lo\\'~·ch. 

K a temat ob~ac1zenia stano\\'i ok 
\\"icf'prezydf'ntów toczą. dę obecni\) 
targi. ~oc.iali~ci r.dają sobie sprawę, że 
bez pomocy socjalistów spod znaku 
żydowskieoo Bundu, nie zdołajC) stwo­
rzyć większości, potcze~nej do wybra­
nia władz miejskich. ,,, z\\iązku z 
tym toczą się już pomię<lzy Bundem, 
a SOCjalistami od dłuższego czasu per­
traktacje o pozyskanie sobie głosów 
żydowskich. 

TELEFONY: 
POłołowle P. C. K 1412·40. 
POllolowle lekarzy cltnełriJan 111·10 
PogotowIe Ube~pleczalnl 208·10. 
Straiy POłarneJ 8. 
Po.ołowie MieJskie 102·90 

TEATRY: 
Teatr Miejski - przedstudenie zawieszone. 

KINA: 
Capitol - .. Pod:otek". 
Corlló - .. l:ht"l'l'a n~ Broadw",.,". 
Ikar - .. HpIdi" •. Nawr6con., gn:es:tnik". 
Metro - .. 'Viezienle bp~ krat". 
O~wiatowy·Słofice ~ ... Kirs8n8·'. 
PaJace - .. SzIj.l'Ja.t>l11". 
Palladium - .. $wi3.t mówa o mnie". 
Przedwiośnie - .. Paweł I Gaweł". 
Rialto - •. Lokaj Jaśnie pani". 
StyJoW)' - .. OILnl>iKda··. 

KRONIKA MIEJSCOWA 
Podziękowania premiera I manz. Franell 

1\a rE:ce prezesa POlskiego Związku b. 
kom~a.tantó\V legii cUdzoziemskiej fran­
c~skH!.J. w Lo~zi p. Ordyńskiego, pt'emier 
F rancJ] DaJadler i marsz. Petain nade­
siali depesze z podziękowaniem za prze­
siane życzenia noworoczne. 

Uruchomienie warsztaów w Szkole 
Sztuk Pięknych 

. W Sz.kole Sztuk Pięknych rozpoczęły 
!ile z d11lem 10 stycznia. rb. normalne za­
jęcia na wszystkich kursach i działach. 

Kancelaria Szkoły podaje do wiado­
mości, że już \V tym półroczu zorganizo­
Wane zostaną specjalne warsztaty tkacki 
killmkarsld. wzornictwa i grafiki. War~ 
sztaty te powstają prz~' pomocy finanso­
wej Izby Przemysłowo. Handlowej w 
L'Jdzi. 
"Tydzle4 Trze:fwoścl". 

8~kcja 3?tyalkohoiowa PI"ZY D. l. A. K. 
11\02Jl11e z ksu:ż.Ini proboszczami parafii lódz;kich 
z!ll'l1:anizuje w dniu 2 lutego rł> zebra.nl3 psra­
flalne, !la kt6rych specjalni pr~lege'11ci lekartc 
oraz d2llalacze eP<llec2'll1i omówia prooblem walki 
li alkoholiz;mem. jako jednej ze w9P6lczeMl')'ch 
chorób spolecznych w kraiu. 

. 'V dniu tym wstar-ie otwrurta pierwlłZlI świe­
thcll antylllkoholowa przy ul. Strz. Ksniowl!Ikich 
l. 32 .. Ró~:nocze!<nie sEokcja przystllpi/a do opra­
cO'W.a n;. 8. Jednodniówk propagandowej, która 
w l)Oo'lCI 10000 ag?;. rozdana będzie beiAplatnie 
uC%estmikom wieców i zebrań antyalkoholo­
wych. 

KRONIKA DNIA 
.... ZJd..m;~an'ia Heleny Spyeh~la (OdyńCA 58) 
..... I·a mono r6ŻD1 e nemy wa,rto.§ci 800 t./. 

Z ~ozu Bronisława Owczarka 11a uJ. Legio­
nów nlaznani sprawcy skradli skrzynię przedzy 
Wartości 1000 t./. 

Ze skladu hurtowego a.rbku/6w kolOl'lłalnyC'b 
M:ai~a Szapiro przy Shrym Rynku 12. nie­
znam sprawcy skradli kilkad'.P:iesiat kilo herb!­
ty. wB.rtości 1600 zł. 

. ZPo 6kle.pu Ja.kuba LichtmalllS prny ul. Lot­
JlIczeJ 12, skradziono artykuły spotywcze warto. 
ści 120 zł. 

Na ul.. Nowej 42 syn loka.tór3 16-)ptni Hen. 
ryk BrzPlllńE1ki w C?JAsie a.tuu epilepsi.i wypadl 
z okna I pl<!'tra i doznał og6lnych obrllteń cia­
h: Rrun:nego O'Pallny! We!DWsny łekan pogoto­
WIli. 

Nit ul. Zgierrskiej nRjPchanll tostala przez 
~arnoch6d 4.)-lptnia MariRnna Zając (Towiań­
skiego 65) ~lO~znc cictkip o1>ratenla ciala. 
RlInl1ą przeWIeZIono do szPitala. 

Choroby zakaźne w Łodzi 
Ł ó d ź, 16. 1. - W czasie od 8 do 14 

bm. zarejestrowano 5 wypadków duru 
bl'zusznego, 10 płonicy, 18 błonicy, 10 
po.kQsall przez psy podejrzane o wście­
klIznę, 33 zachorowania i 18 zgonów 
na gruźlicę, oraz 3 wypadki zachoro­
walI na jaglicę. 

Długotrwały strajk 
1: ó d Ź, 16. 1. - Strajk okupacy.in~' 

w firmie Seeliger (Piotrkowska 186) z 
powodu redukc.ii trwa. Konferencja 
odb~dzie się 17 bm. 

2 tys. dzieci w miejskich 
zakładach wychowawczych 
Ł ó d ź, 16. 1. - W Miejskich Za­

kładach wychowawczych przebywa, o­
gółem 2000 dzieci, opu~zczonych sie. 
rot, półsierot, Oraz dzieci, któryCh 1'0, 
dzice nie mają· odpowiednłtlł .W'IIiI'Wl-
ków na. ich Wychowanie. -

stów potrwa jeszcze dOś~ długo. Jak wiadomo trzon ruchu sorjali-
Poza t~·m. ze strony obecn~go tym· stycznego w Polsce stanowil) ~wjązki 

rzasowego Z,arzę.du Miejskiego id~ su- zawodowe. Jak do tej pory PPS zaw­
gestie, że budżet musi by~ UChwalony sze i wszędzie pomijała prZedstawicie­
w jak naJbliższym czasie. W~·mienia ł li klasowych związków i dla siebie za­
się nawet, że Jaż w pierwszych dniach garniała wybitne stanowiska w samo­
lutego Zarząd Miejski odda preliml- rządzie, czy też na arenie życia poli-

- .. _---- ------_._-----------

Pokrzywdzenie lodzi W przyznawaniu 
kredytów budowlanych 

Uniemożliwienie budot~~łictu'a 'mieszkaJl. dla robot'nik61c 

Ł ó d ź, 16. 1. - Bank Gosp. I{raj. 
rozdzielił już kredyty na akcję budo­
wnictwa mieszkaniowego w poszcze­
gólnyeh miastach. Z kreclyów tych 
Lódź otrzymała' tylko 1.800 t~·s. zł. na­
tomiast 'Val'szaWa 4,8 mi1., Gdynia 2,1 
mil. zł. 

Przrznanie Łodzi tak niklej sun1,v 
jest niewątpliwie jej pokrzywdzeniem. 
Za sumę tę będzie możn.a pl'zepl'o"'a­
clzić Chyba tylko kilka remontów do­
mów starych. Nie ma bowiem mowy 
o t.ym. aby tak niskie kred~-t~r prz~·cz~;­
niły się do intensyfikacji ruchu budo­
wlanego. 

Kred:'tr rozdzielane przez Bank 
Gosp. KraJ. dla pOf;zczególnych miast 
są. przeznaczone na budownictwo tak 
zw. małrch mieszkań nie przekracza­
ją.cych 3 izb. Rozdziałem kred~·t9w w 
l,odzi zajmie się komitet J'ozbudowv 
miasta, który przyznaw.ać hędr.ie po­
życzki w w~·sokości 30 proc. sum ko­
sztorysowych, przy remontach zaś 

krerl~·tr mogą. Rięgać 75 pct. 
Kie potrzeba tu podkreślać opłaka­

nego stanu mieszkanio\\'ego w Łodzi. 
Ponad GO pct. mieszkaJl w Łodzi je t 
jednOizbowych. Ruch budowlany jak 
do tej pory rozwija się tylko przy bu­
dowie wielkich . domów czynszowych. 
niedostępnych dla szel'okicil mas. 'Na­
tomiast w dzierlzinie budownictwa 
miesr.kaniowego robotniczego p.anuje 
rałkowity zastój. 

I{redrl~' prz~· zna,,·ane przez Bank 
GOS}). Kraj. miały w założeniu na celu 
po~ieranie wlaśnie prywatnego budo­
Wl1lctwa mieszkaJI małYCh d la robo­
blików. Słuszna ta r.a~a(la staje się w 
rzecZj'wistości fikcją. gd~'ż niskie kre­
d~ty nie pozwalaj:} na \\'iększe rozwi­
nip,cie akCji buc1O\\'lanej . 

Pokrz~·\\'(lzenie Łodzi nr?:er. prr.Y7.na­
nie tak nikł~·rll krC(l~·tów. jf'st chyba 
w~-nikiem nier.najomo~ci 'potrzel; i 
niezrozumienia potrr.cb nnszego min­
miasta. 

------.-...---------------
Drzewo Zlniażdżyło 

wieśniaka 
Ł 6 d Ź, 16. 1. - W lesie maj. Moż­

dżenice, rolnik· są.siednie,i wsi Slawu­
ty 53-let.ni Stefan Rusin, wy,vożę.c wy­
soko naładowany szczapami wóz z 
drzewem, podpierając wóz na w~'bo­
jach, wskutek przewrócenia się wozu 
został przygnieciony i doznał złama­
nia czaszki oraz żeber. 

Rusin poniósł śmierć na miejscu. 

Pogrzeb narodowca 

'<IE.,V MAMY NoaZE lU 
eEZ 

Czytelnictwo w więzieniach 
. Ł ó d i, 16. 1. - W dwóch wit;zie­

nlac!l, 'p'l'z~' ul: .Sterlinga i przy ul. 
G~allsk~eJ, .lstme,lą specjalne bibliote­
kl, zaWIera] ące ogółem 1.500 dzieł. 

. W ogóle czytało ],siążki w obu bi­
bItotekach 90 robotników, 106 1'ze­
mieślnikó~v., 5 rolników, 32 biurowych, 
13 Ul'Z~dnlkow i 8 kupców. 

,V niedzielę wierni wsp6łtowarzy~r,e 
walki o Wielka, Polskę i liczne rz'csr,e 
publiczności odprowadziły na wieczny 
spoczynek zwłoki zmarłego dr,iałacr,a na­
rodowego śp. Romana M:iszczaka, b. 
członlm Obozu Wielkiej Pol~ki i członka 
Stronnictwa Narodowc~o, kierownika. Wy­
chowania młodzieży Kola im. Wacła,,,-
skiego. U· k dl' . 

Wyprowadr,cnie zwłok nasta,piło z do- mesz o IWlOny oszust 
mu żałoby przy ul. Nowo-Obywatelskiej Ł ó d ź, 16. 1. - Na terenie ŁOdzi od 
nr 14. Kondukt pogrzebowy poprzedziły 
poczty sztandarowe ze sztandarami pewnego czasu grasował oszust, który 
wszy!'\tkich miejsikch Kól Stronnictwa zgłasz.ał się do posiadaczy premiowych 
:\arodo\\'Pgo. Za trumną szla pogrążona ob~igacyj pożrczek pal1stwowych i ope­
w: głęb~kit'·i t.alobie żona zmarle/!,o. krew- ru,lę.cy fałszn~·rmi dokumentami, sta-
lli, znaJomI. członkOwie tl"onnictwa Na- rał 'ę p k ć" l 
Todowe,ao, oraz liczne rzesze przyjaciół 51. rze ona , lZ w~'gra i na swój 
Zmarłego. numer premie którą. może im wn"in~ 

POj.!rzeb odbył się na cmentarzu na dykować. . 
Zarzawie. Oszust operOwał głównie wśród ko-

ŚP. Roman Miszczak, mIody. bo za- bict i kilk~ osób n.ahrał na poważniej­
ledwie 26 lat liczs.cy, dr,iałacz 'narodowv sze sumy, }ako z,allczki na koszty win­
wszy~tki(' sew sny oddal pracy o realizn: clrl<owani.a wygranej. 
eJ!') Idealów młodego pokolenia. Bczli- - I t l I l 
tOl:ma śmierć wyrwała go z sr,C'l'CgÓW a S <u e { rame c owań poszkodo-

Ze Rtrou:. bundo" rów. jako warunek 
sta,yia siC przyznanie stanowiska jed­
nego wiceprezydenta, w pewn~·ch ko­
łach nawet wymienia ~ię nazwisko ży­
da z Bunda, któryby miał osiąść na 
stolcu wiceprezydenckim. Poza trm 
bundziści targują. !'oię o dalsze konce­
sje dla ludnOści żydowskiej, jako to o 
przyznanie szeregu subsydiów dla Ży-
dów itd. -

Sfery kierowl1icze miej~cowych 
marksistów są już podObno przygoto­
wane na daleko idące ustl;lpstwa i go­
towe SI) wszystko ofiarować, czego 
pragną. tydzi. J eclnak ta polityka pal'­
tyjn~·ch kierowników spotyka się z o­
strym sprzeciwem ze strony dołów 
partyjnych, zgrupowanych szczególnie 
w związkach klasowych. 

Z t~·m glo~em, antysemicko nastro­
jonych rObotników liczą się poważnie 
kierownicy socjalistycznego ruchu t 
tym się tłumaczy, przewlekłość rako· 
wań. 

'V z\dązku z c1zisiej~zl;l wizytą.. de­
legacji socjalist~·cznej z Kwapillskim 
na ('zele, który ma hyć dolIn-m znajo­
mym woj. Józe\Yskiego, zwrócić chce­
my uw aDę, że w okresie przedwybor. 
czym wojewoda Przyją.ł również dele­
gację socjalistów, którzy wysunęli 
sprawę tak zwanej czystości w cza!!?ie 
wyborów. 

Islotnie w czasie wyborów socjaliści 
mieli dość dużo SWObody w akcji 
przedwyborczej, czego nie mOżna na 
przykład powiedzieć o Stronnictwie 
Narodowym, ktÓl'e natrafiało na po­
ważne trudności. 

CZy i tyni razem wizyta w gabinecie 
wOjewody da jakieś konkretne rezul­
taty, zobaczymy w najbUższej przy­
szłoścL 

PROGRAM RADIOWY 
Wtorek, dnia • 7 stycznia 

11.00 311rlycjalla ~~kiil: .. 1'1'0[(11<: zostor' kliP· 
cem" - png"~rlnnka ITelrny Fiko\\,!,j dIn d7.:f'i'i 
etars7.YC'h (;o; }{nlo\"iC')' 11.1:5 polonf'zy i mRr~7.e 
- plyty; 14.00 kom'!'r! ŻrcZ!'ń I,6<1zkipj Rodzi­
ny Rorliowf'j: 14.:50 16<!zki(' winrlollll)"cj g"lclrlowe 
i ()I'Jt"Zrlnnie pmgr:l1l11u . 1;1.00 wznjPnIlIl1 pomoc 
'Il 2l\Yif'l'znt - pogarlp11kR nIn mlod7!ipży wygI. 
·Rt. Knhicki (z P02ll1aT,i11); 13.1.; litcrahlrn przez 
'IJ1~krofl)n dIn W~zystkirh - frnglllrnt z powie­
lici RtC'fnna Ż!'romskir,::o "R,'zrfo\\'c prn('('''. 

n.~o muzyka ohinrIO\\'1I w Wyl-Olln11ill nrki,,­
$Itry Kl1jn\\"~kief;:o; lCUl{) ()zi~l1nik popol11dniowy: 
1<i.0 wil1rlom()~C'i goer.orlnrrze: lli.20 pt'z~«I~(1 
aktunl;nOl<ci finansow" - go,.'l1o"lnrczrch: 1fi.~O 
muzyka tanpC'7ma \V wylwl1nnill ZPilpol11 ~tpfnl1a 
Rncl!nnin . 

17.1:i ,,~n!;ze SprH\\·Y" - A"l\\'~,Ja ,1rn CzP­
slawa Babickiegoo: li .:lG .. Z pi(,~l1in pn kroju" _ 
nur)ycjc prowadzi !>rof. n remi,1 aw R lItkll'\,·ski: 
18.00 o muzyce i mllzykn('h - .. Organy i irh 
moidiwości - ohja,nienin pror. H,)I~"law 
Ulln~s - trnnsmi-ja z kat ... c/ry ~\V. Rtllni!<!:I\\'a 
Kostki; lR.Z:) \':indomo~('i s(lorto\\'c lokalne' 
18.30 IlItrlyC'ja dla rolotnik6w; ln.OO kal'nn\\':1: 
łnwe nai<:tro,je -kfłJlCort rozrY\\-kowy. "'rko­
'Iln:\Vc~·: orklcRtrn sal'ulowa !>()<! dyr. Tn11ln.zn 
Kl~owptterlł. k\\'artD> wokalny pod kiN. Kn­
'rol~ Ll1l)()w"kip~n. MnC'ipj Rrzl'l'oki - jazz fnr­
!ep!l1nl>wy. F,'hkll Bnczko\\'. ki - trnbka. An. 
tonI R}-n!'r - puzon. 

211.:).) l1urlyrjp infnrmnc}'jn~: rh.iC'nnik 1\.\1>­

('z?,rny, wiarlom<»"ci n'et"MoIO:l.!ic:mp. l\·iArlomo. 
~ ~p~rtow(>, nn!'z program nA jutro: 2100 .. Quo 
Vnr!15 - ~(""ny dr1mnty('zne na ~olo. ('hM i 
orkl~tra. F~likl!n ~owowid"kiN1() 1\"(] Hf'nrr­
,ka Sl(m,klew·l ("zA. "ykornawC'y: chM m:!'sMny 
Pol .. Tow. Muz. i H<msC'rwntnriul11 , orkleRtra 
PoJskl;.c:o TIY\V'. MlIz. ornz ~oli"ci: 22.40 ~·ir'dT.:\ 
i k~ll\zka: .. Tajno\\'<;za lit!'ratura o orll'OrlZl'lliu 
Pllń~t\\'~ ~I:kipj:;?" - oclC"Zyt WygI. rlr Wadnw 
LI'pII1S~l; --,,,.) \\'larlomo~d hi('żl\C'c: 23.00 ostll­
tm1C wladomo~oi J211crnnikn wiecrornego. 

~'~"'~,~~""~-~~"~ 

Strolinictwa arodowego w pełni sil. Od- \\'anych policja 7.al'zą·c1ziła dochodzenie 
~zedł 111l; ostatni spoczynek, pozostaWiając i \V l'ezult.aci-e kombinatora ujęto. Za-
7.9.1 WŚl'od swych \\'spóltowarz 'szy walki l]'zrmall~~m. ~ka7,.ał się Jan Stępniak, 

tych wszystkiCh, którzy Go znali. pO'p"l"zedmo JUZ karany za podobne o-
:Kiec1.1 s,l>oczywa w spokOjU. Cześć Je- szustwo. PI:7.cka7.ano go do dyspozy-

go pam1ęCI. _ cji 'władz ~ądo\\'ych. . 
CzytajCie i abonUjcie 

"Ilustrację Polsk~"! 
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Gangsterzy na ulicach ŁOdzi 

ont dyrektora KalinobJskie o • em 
lichwiarskie procenty - Dalsze szczegóły afery w Banku Handlowym w Łodzi 

X. 
Ł ó.d ź, 16. 1. - Z kont fikcyjnych 

"P. Blederman" i "B" (Biederman), 
jak sonie to czytelnicy przypominają, 
zniknęło w tajemniczy sposób 868.000 
zł. z konta "Erlangers" 306.000 zł. 

Ale to nie jest jeszcze kwota osta­
teczna, która rozpłynęła się w powie­
t:zu . .Istnieje jeszcze cały szereg kont 
~lkcYJnych z których podejmowano 
.tOyoty i na których przeprowadzano 
operacje finansowe. 

DALSZY WIANUSZEK KONT FIK­
CYJNYCH 

Kolekcja kont fikcyjnych w Banku 
Handlowym w Łodzi była dość obfita 
i urozmaicona. Istniała bowiem w 
Banku Handlowym, jeśli się można 
tak wyrazić, speCjalizaCja kont. Ist­
niały kOnta grube, jak konto "P. Bie­
derman", konto "B", "Erlangers" na 
k,tóry.ch not0!Vano olbrzymie wpływy, 
SIęgające milionowych sum, płyną­
cych z operacyj na zniżkę złotego. 

Istniały również pomniejsze konta, 
na których były lokowane sumy prz~z 
pOszczególnych pracowników banku. 
Działo się to dlatego, że "wielkie fisze" 
nie Chciały wszystko rObić na swój ra­
chun~k i ~ż~to do tych ciemnych 
kOmbinacYJ, Jako narzędzie urzędni­
kó~. Były to konta fikcyjne "Kowal­
s~ kOnto "Papier Klucze", która to 
fIrma bodaj nie wiedziała o tym, że w 
banku posiada rachunek; konto 
"S chmal Berlin", niezwykle ciekawe 
konto "Konsorcjum Warrant", na któ­
rym • dokonywano niesamowitych 
kombinacyj akcjami, sięgającymi kil­
ku. milionów zł., a konto "Józef Mości­
cki" jakiejś ajencji finansowej w 
Warszawie, konto dyr. Kalinowskiego 
i naczelnego dyr. banku dziś nieżyją­
cego Szulborskiego. 
. Jedną. .wspólną, cecha trch kont jest, 
ze nie wiadomo kto właściwie wpłacał 
i podejmował z nich pieniądze gdyż 
systematycznie były niszczone' wszel­
kie dOkumenty kasOwe i deklaracje a 
w niektórych wypadkach wręcz fał­
szowane pOdpisy na czekach. 

KONTO DYB. KALINOWSKIEGO 
Na. ~pecjalną uwagę pośród tych 

pOll1l1Ie]szych kont zasługują konta 
d~' r. banku Kalinowskiego, który pO­
siadał ich aż osiem. Były to rachunki: 
dolarowy, złotowy bież., złotowy sepa­
rato, dolarowy bież., "Loro" itd. w la­
tach 1927, 192$ i 1929. 

Przykładowo bierzemy konto "Se­
parato" (OdOSObnione) w r. 1928. \V 
dniu 19 grudnia 1928 r. rozpoczęto ten 
rachunek kwotą 50.000 zł. 

Zastanawiającym jest pytanie, jak 
powstała owa lnvota 50.000 zł., która 
była przelana na konto Kalinowskie­
go. Zróbmy dość długą wędrówkę do 
Oddziału Luhelskiego Banku Handlo­
wego w Łodzi i tam poszukajmy do­
wodów. 

457 tys. zł na F. O. N. 
Ł ó d ź, 16. 1. - W ciągu r. ub. mie­

szkańcy Łodzi złożyli na FON kwotę 
457 tysięcy zł. 

Imieniny J. E. ks. biSkupa 
Wł. Jasińskiego 

Ł ó d ź, 16. 1. - W zwiQ.zku z przy­
padającymi na dziell 16 bm. imieni­
nami ks. biskupa \Vłodzimierza Ja­
siilskiego, jeszcze w sobotę złożyl i ży­
czenia Najdostojniejszemu Soleni7Aln­
towi księża profesorowie \Vyższego 
Seminarium Duchownego, oraz alum­
ni. \V niedzielę zaś w imieniu licznie 
zgromadzonego cluchowieilstwa z mia­
sta i diecez.ii złożył życzenia J. E. ks. 
biskup sufl'agan dr Tomczak. 

W poniedziałek odpraWił J. R ks. 
biskup dr Tomczak w obecności Do­
stojnego Solenizanta, przy udziale l,a­
piuły katedralnej i licznego ducho­
wieństwa Mszę św. za pomyślność ks. 
Biskupa Solenizanta. 

Na nabożeństwie byli obecni przed­
stawiciele Akcji Katolickiej, bractwa 
i korporacje religijne, cechy rzem ieś!­
nicze, harcerstwo, Katolickie Stowa­
rzyszenie Młodzieży i inne. 

\v tym samym dniu złożyli J. E. 
ks. biskupowi Jasil'lskiemu życzenia 
wzedstawiciele władz i wojska. 

W tym Oddziale podjęto za cze- W latach następnych na koncie 
kiem na okaziciela ową kwotę przez Kalinowskiego księgowano wpłaty 
niejokiego Ditla, co do którego OSOby pod tajemniczymi szyframi "KBK" co 
Lódzka Centrala nie pofatygowała się oznaczało, że wpłat~r te były uskutecz­
nawet dla stwierdzenia, że mu jest niane przez Oddziały w Kielcach, Ba-
znana i upoważniona do podjęcia tej domiu. I 
!.Oumy. Protokół rewidentów skarbo- Jakie były końcowe wyniki tych 
wych w~'raźnie stwierdza odnośnie tej wlaśnie manipulacyj, których frag­
kwoty, że pOchodziła ona z funduszów men ty tylko zdołali ustalić rewidenci 
Oddziału LUbelskiego nie księgowa- skarbowi, trudno stwierdzić, jedno 
nych. tylko trzeba podkreślić, że przyczyniły 
!~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Rokowania w przemyśle 
kotonowo-pończoszniczym 

Przmnyslowcy mają opraco wać projekt uklaud do 26 bm. 
Ł ód ź, Hi. 1. - Wczoraj odbyła się 

w inspektoracie pracy konferencja w 
sprawie zawarda umowy zbiorowej 
dla przemysłu kotonowo-pończoszni­
czego. W związku z wypowiedzeniem 
obecnego układu, którego termin u­
pływa 31 bm, przybyli przedstawiciele 
przem~'słu kotonowo-pończoszniczego 
(Okrągłe maszyny), oraz przedstawi­
ciele klasowców i ZPZZ, Związek Za­
wodowy "Praca Polsim" nie brał u­
działu. 

Przemysłowcy oświadczyli, że nie 
mogą podjąć rokowail na temat plac 
jednostkowych t. zn. akordowych, do­
póki nie zostanie opracowana taryfa 
plac dniówkowa, stanowiąca podsta­
wę ella ustalania płac od jednostki. 
Inspektor pracy zobowiązał przemy­
słowców, żeby do dnia 26 bm. projekt 
układu opracowali i przysłali na ręce 
inspektora pracy, a następnie w ciągu 
5 dni mają być przeprowadzone osta­
teczne rokowania. 

Przeciw podwyżce opłat emervtaln'vch 
Ł ó d ź, 16. 1. - Od 1 bm. opłaty 

ubezpiecz.eniowe emerytalne od robot­
ników zostały P9dwyżSZOl1€ o 0,1 pct 
i wynoszą obecnie 4,3 pct, z czego na 
robotników przyp.ada 1,65 pct. 

\7.1 związku z tym w związkach za­
wodOWYCh odbyły się specj,alne nara­
dy, na których powzięto uchwałę pro-

testującą przeciw podwyżce opłat, co 
obciąża robotników gdy natomiast wy­
nagrodzenie emerytal ne pozostało nie­
zmienione i jest niewspółmiernie ni­
skie, w proporcji do osiąganych zarob-
ków i płaconych skł.adek. . 

W sprawie tej podjęta ma być spe­
cjalna interwencja w Min. Op. Społ. 

-----------

Z spokój duszy R. Dmowskiego 
Uroczystości żałobne 'IV Łod~i i na pro'lvincji 

W niedzielę w kościC'le parafialnym Równi eż w niedzielę w kościele para-
Zbawiciela na Kozinach z inicjatywy fialnym w Tomaszowie Mazowieckim. od­
miejscowego J{ola Stronnictwa l\'arodo· bylo się uroczyste nabożeństwo za spokój 
wego im. Kilillskiego zostalo odprawione duszy śp. Romana Dmowskiego. 
uroczyste nabożellstwo za spokój duszy Na nabożeństwo przybyli przedstawi-
śp. Romana Dmowskiego. ciele l(ól Stronnictwa Narodowego, dele-

Na nabożeństwo przybyły delegacje gacje Sokoła i Harcerstwa. Był rów­
zarządu okręgowego Stronnictwa Narodo- niei na nabożeństwie stary sztandar 
wego, przedstawiciele poszczególnych kół dawnego Narodowego Związku Robotni­
miejskich, delegacja Zw. Zaw. "Praca czego. 
Polska", delegacja Stronnictwa Narodo- Po nabożeństwie odbyła się w lokalu 
\Vego w Nowym Zlotnie, Katolickie Sto- Stronnictwa Narodowego uroczysta aka­
warzyszenie Mężów, Katolickie Stow. Mło- demia żałobna, na której poszczególni 
dzieży Męskiej, Stow. Właścicieli Nieru- mówcy omówili życie i dzialalność Wieł-
chomości itd. kiego Polaka i 'Vodza Narodu. 

Mszę św. odprawił ks. proboszcz mgr. Jedna z dziewczynek wypowiedziała 
St. Wilk, kazanie wygłosił ks. KozaneckLI deklamację wiersza Konstantego Do­
Pienia żałobne wykonał chór Stow. Śpi e- brzyńskiego pt. . "Ostatni Apel". Ta za­
waczego "Hejnał". kończenie akademii delegat Zarządu 

Za naszym pośrednictwem Koło Stron. Okręgowego Stronnictwa Narodowego w 
Narodowego im. Kilińskiego przesyła tym I Łodzi ]J. Rajmund Gacek odczytał ślubo­
wszystkim, którzy wzięli udziat w nabo- wanie, które wszyscy obecni ze wzrusze-
żeństwie, serdeczne "Bóg zapIać". niem powtarzali. 

się one do zmniejszenia zysków bilan­
sowych banku za rok 1928 i 1929. 

Protokół rewidentów skarbowych 
stwierdza między iLmrmi, że nie udało 
im się ustalić w jakiej części rachunki 
dyr. Kalinowskiego zawierają rzeczy­
wiste wpłaty i wypłaty, będące dyspo­
nowaniem funduszami własnymi, a w 
jakiej CZęSCI przechodzi!v fundusze 
banku, pochodzące z jakichś bliżej 
nieokreślonych periodycznych przy­
chodów (prawdopodobnie nielegal­
nych odsetek dyskontowych z Oddzia­
łów banku, a mOże nawet i z Centrali). 

Tłumacząc tę fachową formułę bu­
chalteryjną na język codzienny trze­
ba rozumieć w ten sposób. Oddziały 
Banku Handlowego na prowincji 
przeprowadzały znane powszechnie 
machlojki i kombinacje przy dyskon­
cie weksli, pobierając lichwiarskie 
procenty (przykładowo J,lrzytoczymy, 
że W jednym wypadku, a mianowicie 
niejakiemu Ulrychowi, Bank Handlo­
wy W Lodzi udzielił pożyczkę na 36 
proc. w stosunku rocznym, procent 
później obniżył do 24 w stosunku rOcz­
nym). 

Zyski z tych operacyj wekslowych 
bank obawiał się księgować na własny 
rachunek, więc podstawił osobę trze­
cią, która na własne nazwisko i konto 
te zysld pobierała. (C. d. n.) 

Nieuczciwy listonosz 
Ł ó d ź, 16. 1. - 35-letni Franciszek 

\Vos1l1ski, b~'ły listonosz urzędu po­
cztowego w Brzezinach zasiadł na ła­
wie oskarżonYCh pod zarzutem przy­
właszczenia z przekazów pocztowych 
nadeszłych pod różnymi adresami, 
różnych sum i sfałszowania podpisów 
odbiorców. 

S(ld Okręgowy w LOdzi skazał Wo­
sińskiego na dwa lata więzienia, oraz 
pozbawienie praw na przeciąg 3 lat. 

Rok więzienia 
za malwersację 

Ł ó d Ź, 16. 1. - Na ławie oskarżo­
nych Sądu Okrc:g'o \vego \V Łodzi za­
siadł wczoraj 33-letni Jan Mikolaf­
cz~'k, inkasent Rzeźni Miejskiej w 
Zgierzu, który w okresie ou 13 kwie­
tnia 1937 do v\'l'ześnia 1938 fałszując 
kwity i wykazy przywłaszczył sobie z 
tych sum 2000 zł. 

Sąd skazał Mikołajczyka na rok 
więzienia i 200 zł. grzywny, oraz pOr 
zbawienie praw publicznych i obywa­
telskich na lat 3. 

Zatarn W firmie Szeps 
Ł ód ź, 16. 1. - Powstał zatarg w 

firmie Szeps przy ul. Senatorskiej z 
powodu zapowiedzianej redukcji. 

Robotnicy domagają. się podziału 
pracy. 

Konferencja została zwołana na 17 
bm. 

!!!!!JZl 

Nieprzeniknione ciemności ogarnęły miasto - Publiczność wykazała pełne zrozumie-
- nie sprawy 

Ł ó d ź, 16. 1. - Zgodni'3 z zapowie-/ Również dorożki i rowery mialy I braz rzeczywi~tych warunków wojen-
dzią w dniu wczorajszym odbYły się światła przrsłonięte niebieskim pa- nych, brakowało tylko war1\Otu eskadr 
próbne ćwiczenia w wygaszaniu świu- pierem. Chodnikiem w niepJ'zeniknio- nieprzyjacielskich i huku rozry\\'ają­
teł w mie~cie. O godz .. 18,30 długie, pO-I nych cie~nościach podążały tłumy cych bomb, aby groza wojny wystąpi­
nure wycia syren zWiastowały rozpo- przechod11lów. Trzeba przyznać, że la w całej rozciągłoś ci. 
cz<:cie się ćwiczel'l. Nut~' clllnia~t zga- ruch pieszy odbrwał się sprawnie i O d 19 "O " r ' ' l" _ 
sły w cał~'m mieście światła. uliczne, bez zarzutu, co świadczy o zrozumie- T ~o~. ,0 .U1.~" ane .1) ,,} s~ ren 
neony i reklamy świetlne. Dozorcy do- niu przez mieszkańców Łodzi ćwiczeii. f~br) cznj C.h oznaJmlł~ k.on.l~c. ćWlcze: 
mów poga~dli światła na pod",órzach, będąCYCh pl'z~'gotowaniem do nalotu 11Ia., ,~~SZ)!Y t~amwaJe ~ ZyCie ŁodZl 
klatkach schodowych, oraz światła l1iepl'z~'jacielskjch sarl.lolotów na wy- PO\HO~lło zno\\u d~ n<,>lmalnego .sta-
numerków policrjllrrh. pudek wojny. ~lU. T!zeha tu,p<,>dloe.ś llć z uznal11em, 

Zasloni<:Ło okna domów czarnymi ze p,robnc te cw~c;zel1l3: wyk'EI;zały cał-
zasłonami. Tętniące przeLi minutą in- \V pewnym momencie na mieście kO~Yltą sprawnosc mleszkanców Ło-
tensywnym życiem olllrzymie miasto, ukazały się samOChody straży pożar- dZl. 
spowiło się w nieprzeniknionych cie- nej będące w pogotowiu. Komendanci Ludność stwierdziła tvm, 7.e rozu­
mnościach. Tramwaje na skutek wy- domów i bloków w zrozumieniu mie znaczenie tego rodzaju Ć",i CZCl'l 
łączenia prądu zatrzymały się. Na ca- swych funkcyj pilnowali, aby mie- ł dla przygotowania bojowego na wypa­
łej trasie ulic co chwilę przebiegały szkal'lcy domów dostosowali się do za- dek wojny. Ćwiczenia wczorajsze były 
cicho i bez sygnałów samochody, któ- l'ządzeil władz. Ponure nieprzeniknio-, próbą . prz~'goto\\'awczą, do wielkich 
re miały światła prz~'ciemnione celo- Ile ciemności, jakie rozpięły się llad ćwiczell przeciwgazow~'ch i lotni~ 
fanem i oluyte wystając:}. tarczą ce- Łodzią tętniącą. pełnrm życi ':n, robi- ('zych, jakie w ł.orlzi h <;, rln przeprowa.-
lem ukrycia światła od góry. ły olbrzymie wrażenie. NasU\'ul się 0- 1zone w dniach 26 27-28 bm. 
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Śląsk za zniesieniem władz ligi 
W Katowicach odbyło się doroczne wal­

ne zgromadzenie Sla,skiego Okr. Zw. Piłki 
Nożnej przy udziale delegatów 85 klubów, 
którzy dysponowali 223 głosami. 

W zebraniu po raz pierwszy wzięła 
udział delegacja podokręgu zaolziańskie­
go. która zasta,piona była przez prezesa 
prof. Opalowskiego i sekretarza Baranka. 

Po udzieleniu absolutorium uzupełnio­
no skład zarządu, przy czym wylosowani 
do ustąpienia członkowie zarzą.du zostali 
ponownie wybrani. 

Na zebraniu debatowano równiet nad 
wnioskiem wysuniętym przez zarząd okrę-

Notowania giełd 
zboźowo-t(llwarowych 

B y d g o s z C z, 16. 1. Pszenica 19,00-19,50; 
żyto 14,60-14,85; jęczmdeń l st. 16,75-17,00, II 
st. 16,25-16,50; owies 14,50-14,75; mąka pszen­
na 65'/, 32,50-33,50; maka żytnia 65'/, 24-20; 
otręby pszenne m, 12,eO-12.5O, śr. 12-12,50, gr. 
13-13,25; otręby żytnie 11,50-12,75. 

K a t o w i c e, 16. 1 Pszenica cz. 21,75-
22,75, jedno 21-21,50, zb. 20,25-20,75; żyto 15,75 
do 16; jęczmień przem. 17,50-18, past. 16,50-
17; owies jedno 16,50-17, zb, 16-16,50; maka 
pszenna 65'/, 33-34; maka żytnia 65'/, 24,75-
25,2.5; otręby pszenne gr. 12,5U-12,75, śr 11-
11,50, m. 10,50-11: otręby żytnie 11,50-12. 

Ł 6 d Z, 16. 1. Pszonica 21-21,25, zb. 20,75-
21: żyto 14,75-15: jęczmień przenl. 16-16,50: 
owies I. 16,25-16,75. II. 15,25-15,75; mąka 
pszenna 65'/, 34-35: maka żytmia 65'/, 24,50-
25,~; o1Jręby pszenne gr. 11,50;-11,75, śr. 11,~ 
11,50, m, 11,25-11,50; otręby zytme 11-11 ,2il , 

L w 6 w, 16. 1. Pszenica cz. szkl. 22,75-
.:.23,75, jedno 20,25-25,50, zb. 19,25-19,50: żyto 
1. 14,75-15,25, II. 13,75-14; jęcmnień przem. 
17-17,25, past. 16.25-16,50: owdes jedaJ., 16,75-
17. zb. 16,25-16,50: mak a pszenna 65'/, 34,50-
36; maka żytnia 65'/, 2i>-27: otręby pszenne gr, 
11-11,2.5. śr. 9,75-10, m. 11-11,75; otręby ży­
tnie 9,50-9,75. 

War s z a w a, 1/1. 1. Psze:nka cz. szkl. 
22,25-22,75, jedno 20,50-21, zb. 20-20,50: żyto 
I. 14,50-15: jęcmnień I, 17-17,25, II. 16,75-17; 
owies I~ 15,50-16, II, 14,50-15,50; maka pszen­
na 65'/, 35-36,50: otręby pszenne gr. 12.25-
12,75. !k. 11.25-11,75, m. 11,25-11,75; otręby ży­
tnie 10,50-11. 

gu na walne zebranie P. Z. P. N., w spra-I powiedział się prz~iwko wni~kowi. który 
wie zmiany statutu w kierunku zniesienia został je?-na~ przYJęty.. PrzeCIW ~łosowa­
władz ligi. W dyskusji delegat Ruchu wy- ły jedyme lIgowe kluby: Ruch l A. K. S. 

--------
Reprezentacja Polski 

przeCiwko Francji 
War s z a w a. - Po niedzielnym spot­

kaniu treningowym przeciwko reprezen­
tacji Zagłębia, kapitan sportowy PZPN 
p. Kałuta ustalił następujący skład pił­
karskiej reprezentacji przeciwko Francji: 

Po zawodach p. Kałuta ustalił nastę­
pujący skład ekspedycji do Pary ta: 

Rudnicki (Mrugała), Szczepaniak, Twórz 
Giemza, Góra, Nyc, Dytko, Piec II. Wo­
stal, Piontek, Matjas. Wilimowski, Wo­
darz i Cebula Z tych zawodników wyło­
niony zostanie zespÓł reprezentacyjny na 
miejscu. 

Kolarstwo 
Łódzkie TowarzY!ltwo Kolarskie utzadza w 

dniu 21. bm. uroczystcść' rozdania nagród zdo­
bytych przez zawdoników w ubiegłym seronie. 

Walne zebranie łódzkich kolany. W nie­
dzielę, 29. bm., o godz. 17 w lokalu własnym 
przy ul. W61czańskiej 139 odbędzie się doroc1me 
walne zebranie cz/on1t6w Ł6<Lkiego Towarzy­
stwa Kolarskiego. Będzie to jubileus2lOwe ze­
bra:nie ŁTK, które '" roku bieżącym w maju 
obchodzić będzie uroczyście 50-lecie swego 
istnienie. 

Lekka atletyka 
w Wal'szawie na Bielanach odhyly się w 

bali zawody lekkoatletyczne W. O. Z. L. A. 
W biegu na 4 km Kusociński zdystan~ował 

o p61 kola Wirkusa i zwycieżyl w czasie 12:22,5 
min" co jest nowym rekordem Polski w hali. 

W biegu tym zaraz po starcie utworzyla sie 
('zo/ówka, w ktllrej obok zwyciezcy biegli 
WirkuS'. Galu~zka i Cybulski. Po polowi e iły­
stanRU KusocitlRki oderwal się i biegI samotnie, 
wci~ż zwiększając tempo. w ostatnim okrąże· 
niu Kusociński finiszowal bardzo szybkim. lecz 
mimo to olynnym krokiem. 

Staniszewski w biegu na 1000 m nie zaimpo­
nowal. a uzyskany przezeń czas (2:45:91) nie po­
zwala na optymizm w związku z projektowa­
nym wyjazdem tegO zawodnika na zawody w 
hali berlińskiej. 

Pięściarstwo 
w Gdyni baw-ila onegdaj drużyna pie§ciar­

ska warszawskiej PolOM. Gcilch rozegra.li dwa 
spotkania z drużyn... gdyń~kiej "Floty". W 
pierwszym spotkaniu zwyciężyła Polonia w sto­
sunku 9:7. W drugim spotkwniu Polonia zre­
misowala z Flota, która wystąpiła z trzema re­
zerwowym; 8:8. 

W poszczeg61nyoh wagach wynUci b"ł" na­
stępujące (na pierwszym miejscu podajemy za­
wodnik6w Poloni-i): 

W wadze muszej Aleksandrowicz przegrał 
przez k. O. w drugim starciu z Peliwo. 

W koguciej - Komuda przegrał na punkty 
z Iwańskim. 

W piórkowej - Damski nie rozstrzygnął 
walki z Gwardzikiem. 

W lekkiej - Łukasiewicz Wypunktował Nie· 
wiadomskiego. 

W p6łśredniej - J ańczak wTgrał na punkty 
z Kujawskim. 

W średniej - Milewski pokonał przez teehn, 
k. O. Rakowskiego. 

W p6łciężkiej - Matjaszkiewicz pnegrał 
przez k. O. z Anczykowskim. 
w ciężkiej Sylwestrzak zremisował z Rieher-
tem. 

Piłka noina 
10 klubów w pomorskiej klasie A. Na wal· 

nym zebraniu piłkarzy pomorskich odbytym w 
Bydgoszczy. zapadło cały szereg ciekawych u­
chwal. Postanowiono mianowicie powiększy" 
pomorska klasę A o dwie drużyny do liczby lU 
klub6w. Przemiana ta nastąpi w ciągu dw6ch 
lat. W roku bieżącym do klasy B spadnie tyl­
ko jedna drużyna a na jej miejsce wejda dwie. 
To samo powt6rzy się r6wnież w roku 1940. w 
kt6rym liczba drużyn w klasie A dojdzie do licz­
by 10. 

Druga uchwała to zmiana regulaminu na­
grody przechodniej ustanowionej przez związek 
dla kluhu najbardziej zdyscyplinowanego i gra­
jace~o fair. 

W wyborach uzupełniających zarządu Po­
morskiego O. Z. P. N, wybrano wiceprezesem 
P. Krupę. przewodniczącym 'V. G. i D. p. Dzie­
końskiego, przewodniczącym W. S. S. P. Ko· 
nieczke, Prezesem w dalszym ciągu pozostał P. 
Ko('hallgki. piastujf\cy tę godność od lat 12. (t-k) 

I 
Walne zebranic piłkarzy łódzkich. W sali 

Rady Miejskiej odbyło się walne zebranie 
ŁOZPN. Zebranie otworzył prezes, nacz. Ko-

IENITH ZEGARY 
ZEGARKI 
WSZELKĄ 

fĄ. BliUTERJE 
i OBRĄCZKI SLUBNE 

POLECA 

~anPlacek 
I:ÓDt, BRZEZIŃSKA 10. TEL.150-11 

nopka. Zeł>ra:nie potoczylo slę wobec brrul!:U dy­
skusji w dość szybkim tempie. Uchwalono pre­
liminarz budżetowy w sumie 12 tysięcy złotych. 
Walne zebranie uchwa.li/o wniosek klub6w ro­
botniozych o ponowne wprowadzenie karel!ldi 
dla pi~karzy w formi!! jaka obOW'iązywała w r. 
1936. Uchwala ta będzie I\głoszona na walne 
zebra:n.ie Polskiego :lIwiazrku Piblci NoŻ!nej. 

Piłka ręczna 
Turniej w Lodzl z udzialem druiY1l .... ar­

szawskich. W hali sportowej w plllI'ku im. 
Poniatowskiego odbyły się za wody pirki ręcz­
nej przy udziale wa.rszawskiej Polon~i i PZL 
oraz Znriczu i ŁKS. ....>i 

W siatk6wce żeńslLiej Znicz pokonał Polo­
nie 2:1 (15:4), (3:15), (l5:13), a. w męskiej PZl. 
zwyciężył Znicz 2:1 oraz PZL pokonał ŁKS 
1:0 (15:4). 

W koszyk6wce pań Polonia wyg.rala z Zni­
czem 23:17 (15:9), a u pan6w ŁKS rozg!r'Omil 
Znicz w wysokim stosunku' 47:8 (15:4). 

W sobote, 21. bm. rozrpoczną. się w ŁoŁdm 
mistrzostwa klas A i B w koszyk6wce żeńskiej 
męskiej. 

Szermierka 
w sobote, !1. bm. rozpoczna sie drutY'1lOwe 

mristrzostwa szel'm~ercze Łodzi przy udziale 5 
drużyn. Ilość drożn' szennierczY'Ch w Łodzi 
uległa obecl1!ie zwięk'zeruu, gdyż do związku 
Gl'Jg/osila akces nowoutworrona drużyna przy 
Związku Oficerów Rezerwy. 

Tenis 
Porażka Niemca Benkla, W obecności kró­

la Szwecji zakońowflf~ zostały w Sztokholmie 
międzynarodowe mistrzostwa tenisowe Szwecji 
w hali. 

W finale gry pojedyńczej pa.nówF'ralllcuz 
BoleIli niespodziewarrie POkon_'-' Niemca Hen-

I 
kla w stosunku 4:6, 6:4, 6:1, 6:4. U pail Dunka 
Sperling zwycięży/a swoją rodaczkQ BolIis 6:1, 
6:2. W grze mieszanej francuska para Le Bai!­
Iy - Bolelli pokonała pare angielską Brown 
- WdIde 6:3, 6:2. 

Nagłówkowe słowo (tłusto) 15 groszy, kaMe I 
dalsze słowo 10 groszy, 5 liczb = jedno słowo, OGŁOSZENIA DROBNE 

Znak oferty naprzykład: & 18923, n 27'5, d 1790 
i t. ci. :lO: 1 słowo. 

ł, w, z, a - kaMe stanowi 1 słowo. Jedno ogło­
szenie nie mote przekraczać 100 !Iłów. " tym 

5 Dagłówkowych. 
Ogloszenla wśr6d drobDych: l-lamowy milimetr 3ł grony. 

Drobne ogłoszenia w dni powszednie przyjmuje 
sil, do godz. 10,30, w soboty i dni przedświ~­

teczue przyjmuje się do godz. 9.25. 

• _ kawaler. szuka wolnego m1eJsca, 
"'8. 02ENXI _I I Kołodziej Ogrodnik Stelmach" ... 

żo~atT po, wojsku własne I)a~zę-I" 27.WOLNE MIEJSCA.­
~vawaler'd lat

d 
30, k1? hIat. PhraktdYlki dZla. znaJomość bedn. i cleslel-• . Z~łoszenia Bydgoszcz, TI'zeciego PoszukUJ' Og!oszenta do IC słów ~la POszu· Maja 20. N 5174 ogro. wo~s IC I. a!,! o- stwa. z zaciężnikami szuka ~osa-

wrch z dobrym! poleceman:u su- dy od kwietnia na maiatek Zalo- Kowal panny wlaścicielki nieruchomości I kUJących posady w teJ rubryce 
lub gotówką od lat 21-30 dla oblic7,amy po iednej trzeciej cenie 
brata, gotówka 5000,- Cel ma- drobnych Rządca. czynny 

działacz narodowy 
energiczny i obeznany wszech-

mlenny pracowIty poszukUJe ~ po- . O d 'k P ,. o • 
sady. Zgloszenia Solach B., Nie- szema rę owm, oznan szofer własne narzędzIa,. średni 
wierz, poczta Duszniki. powiat zd 37 4ą8 Wiek, deputat: Referer:cJe, po-

trymonialny. Oferty OreQov;nik, ----------
Poznań zd 37 333 

Szamotuły. zd 37446 trzębn:v: na wl!:kszy maJą·~ek od _____________ Rządca rolny - hodowca kWletma, Oferty Oredowmk, Po-
b) Inni 

.. 7. SPRZEDA2E 

----•. ~r::: li - stronnie z pracą na roli i hodo- Szofer 
mIody. ener~iczny. poszukuje po- znań zd 37 353-4 
sady na ordynarie 1. 2. - 1. 4, -------
Dwanaście lat praktyki samo­
dzielnej. matura. szkoła rolnicza, 
kursy hoaowlane weterynaryjne, 
półtora roku S. G. G. W" dobrze 
polecony, obeznany wszechstron­
nie w swoim zawodzie Oferty 
Orędownik, POZlllań zd 37 337 

Sprzedam 
q>.~ do bułek, Zgl06zen1a Orę· 
downik Wieleń n/Not, 

n 5204 

Gospodarstwo 
rentowe 95 morgowe pszenno-bu­
raczane z inwentarzami żywym, 
martwym nadkompletnym. zapa­
sam,j do nowych zbior6w. zabu· 
dowaniami w okolicy podmiej­
skiej sprzedam z powodu choro­
br, 39 tysiecy got6wką, P08red­
mcy wykluczeni. W, Dąbrowski, 
Uściskowo, poczta Oborniki. 
____ --=z.:::d..::3.:..7..:.3~50 ____ _ 

Piekarnię 
w biegu 2500 zł s'pl'Zooam. Zglo-
6>zenia: Feliks JakUJbowski. Byd­
goozcz, Jasna 37. zd 37469 

E.u •. __ X.U .. P.NIIIIA __ ,• 

Kupię 
urzadzenie tartaku w całoŚci lub 
cz/lściowo, używane dobrrm sta­
nie za got6wkę, Oferty Urędow­
nik, Poznań n 5206 

Poszukuję 
kolonialki na wiosce większej, -
Pośrednicy wykluczem. Oferty 
Oredownik, poznań zd 37 144 

K 18. DZIER2AWY 'W 
Piekarni 

dzierżawy, mie~('ie poszukuję. -
~g/oszenia Agencja Orędownika. 
Szamotuły }{YJlek, N 5214 

Piekarnię 
wydzierżawie lub oddam na w/a­
sność w zamian za utrzymanie i 
wIllacie kilka. tysięcy, Z~loszenia 
ActministrHda Orędownika, Po­
znań n 5224 

Były 
d/ugoletni sekretarz i kierownik 
kancelarii komornika sadowego, 
z dobrymi świadectwami szuka 
posad:v. Oferty Kurier Poznań­
ski zdg 37 341-2 

'OG ÓLNOPO~S.~IE ., .... 
Sroda. 18 stycznia. 

6.30 aud. poranne; 11.00 audy· 
cja dla szkól "Lwów zawsze wier­
ny" d'la d.zieci; 11.25 wiązanka me­
lodyj R. Frimla (pły·ty): - 11.57 
sygnał czasu: 12.03 audycja połu­
dniowa: 15.00 "Nasz koncert" -
audycja mU2yczna dla mlod,zieży 
w wyk. orko Rozgl. Wileńskiej. 
Polskie rytmy taneczne: 15.30 mu· 
zyka w wyk. orko Rozgl. Kato­
wickiej: 16.00 dziennik: 16.20 dom 
i szkoła: Wychowawcza waJ'tość 
słowa: 16.35 G. Faure: Sonata A­
dur op. 13. Wyk.: Olga Nietsch6w­
na - skrzypce i J. Suili1kowski -
fortep.; 17.00 "Z motyka na słoń­
ce" (w roczmicę Pow&tania Stycz­
niowego) odczyt; 17.15 fragmenty 
da WJlycJt.J a niezapomnianych o­
per (z Krakowa): 18.00 audycja 
dla wsi: 1) Przeglad prasy rolni· 
czej, 2) Muzyka (płyty), 31 Bez 
pla'l1u i obrach'UJJlku - )Log,: 18.30 
"N asz jezyk": 18.411 "DYB,kutuj­
my'" Toleratllcja a fanatY7Jm": 
19.00' k~'ncert rozrywkowy. Wyk.: 
M. Orko P, R., T. Górski - teo­
la. ,T, PleakaczeWlSki - ha,rmonin; 
20.35 audycje informacyjne: 21.00 
Oopow-ieść o Chopin1e: "Preludia". 
Przy fortepianie J. Smidowdcz.: -
21.45 "Poezja wieku z/otego": -
"Satyrycy renea8JlSowi": - 22.00 
.,Folklor r61anych lvraj6w" - au­
dycja tpIY1Yl;,..22.4ó Glucłt: Uwer­
tura do op, "Nigenia w Aulid.zie" 
(p/y ty) ; 22.55 przegląd prasy: 
23.00 ostatnie wiadomości. 

wli, żonaty, szkola rolniczo-hodo- .• 
wlana, matura. dzie<Sieć lat prak· 16 lat p~a.ktyk1. dqbryml IIm,a­
tyki w większych majatkach - dectwaml w ostl\tmeJ posadZIe. 
przyjmie posadę 1. 4. lub zaraz, 18Y., ~oku poszukUJe posa.dy, Zg/o-
Oferty Orędownik, Poznań szema SzymkowlHk. UJście. 

zd 37 336 n 5205 

przegla,d giełdowy; 14.10 zespoły d,ie. 15.20 Berlin - Moa:. r(}zryw­
IcmdY'ńs.kie gJ'ają - płyty; 18.00 kowa. 16.00 'Viedeń - "Kawa po 
przel!'la-d prasy rolniczej; 18.10 M. wiedeńsku", koncert. Saarbriicken 
Anderson ś/piewa płyty: 18.15 - - Utwory Ku enClk ego. 16.10 Pra­
"Ollwa·rte>k Iirt:eracko-a",tystyczny ga - Konce'rt orko salonowej i so­
w Pałacu D2lialyr1skich": 18.25 listów. 17.05 Sztokholm - Muz. 
sport: 22.00 Pablo Casals i En- lekka, 17.30 Budapeszt - Solo na 
r,co Caruso pły1y: 22.20 kabarecik ha.rfie.18.00 Droitwich - ROz.maL­
literacki; 22.35 tańce i piosenki I tości muzyczne. 18.05 Kalundborg 
plyty. 1- płyty. Praga - Koncert po-

l{ I 5 30 I 'llU'larny. 18.20 Budapeszt - Muz. 
. atow ce.-. weso y mOlll- cy'gal\sk:i. 19.00 Florencja - Me-

taz plytowy, 14.00 k()ncel't roz- lodie i pieśni. 19.20 Droitwleh _ 
i1'YW;ko,:"l.' w wY'k. OJlk. R(}z,g<!, Ka- Solo na organach WUJrlitzera. Pa­
!owlckleJ:, 14.40 ,,~ady d-Ia p;racu- ris PTT - Koncert popul8.my 
J4cych d'Zlewcząt: 14.50 gleldl\; o .: 
18.00 koncert "Na trzy~zwa'rte : 1 .. 30 Budapeszt - "Ha.ry Jan06 
18.25 sport; 22.00 znaczenie refor- op. Koda1y ego. 20.00 I{alun~borg 
my prawa górruiczego dla \Voje- -, M,uz. popul.arna: R. Par}s -
w6d,zbwa Sląf',kiego" - pog,' 22.10 Pleśn przekrOJU WIeku. Talhnn -
koncert popul. OI1k. Rozgl. Kato- KCJncert utwor6w Sibelius8., 20.40 
Wlickiej. Luksemburg - K?ncert ,mled,zy-

K kó 810 ·t / narod<>wy muz. WOJskoweJ, Praga 
ra w -. p y ta za p Y'tą,,: Melodie taneczne od waka do po-

11.25 lTh\llZyka ch6ralIr).a. (plY'ty) , loneza. 20.55 Hilversum 11- K()n-
14.00. mUJZyka z Katowac, 14.40 od: cert z ud,z, sol. (Rpie'W). 21.00 _ 
czy t, 14.f>!i s.prawy go~POdarcze, Rzvm _ Marouf" ()P Raba,uda 
18.00 "ZYCIe w anegdOCIe": 18.10 #" • .: 

recital skrzypcowy Cz. Muszali.- Bruksela fr. "Peer. Gynt 
skiego: 22.00 sport: 22.06 ekspery- p<!emat dramatyc~ny ~rlega. 7-
mentalny Teatr ,'Vyobra~ni: _ LIPsk. - "II matJllmOlllO segreto. 
"Piegr1 o dzwonie" FrydNyka oP'"Clmaro~y. Frankfurt. - .. ZI· 
S;chiIl t'ra ma orat. Hay,d,nn. Ml'dlOlan -
• ł 6 ~ • 35 k (ł Koncert dUl'bll fOl't. 21.15 Droit-

Humor 

Agentów 
chrze~cijan do sprzedatl' lt08 
brzytew. artyku/6w żelazno-&talo­
wych przyjmie: Lw6w. sk1'7tka 
137. Warunki korzy&tne. 

n 4732 

TABlE.TKI 

ASPIRIN • "" N .... 

",d~. -:- 5 .. mlly,y:a pyty): - wieb - ](oJlcel't s~·rnr. poo dyr, 
11.20 ;;Plewa_ SzallaPI,n_ (pły·ty), -: Bruno Wnltera. ,V programie 
14.00 ~uzyka operetk<?wl! pł;vty.: .,Symf(}nia nr 9" Beethovl'na oraz 
14.50 ~eld~: 18.00 "Dz:ecl uJr,CY. utwOory Brahmsa. 21.110 R. Paris 
- fel'leton, 18.10 ml\lzyka ~ply,ty), _ Koncert Stow Dziennika,rzy 
18.25 I3Iport: 22.0!l ~Og. aktualna; Parlamenta'M1Ych: Strasburg-
22.10 koncert so!lstow, Wyk. Z. Koncert i;Ymf. 22.00 Florencja _ 
Massalska. (sopran): Br, Buf\'- Muz. rozrywkowa. Paris PTT _ 
chardot (W'Iol~r;czela), :;Z.4~ "Ju- Koncert muz. Bymf. 22.30 Wiedeń 
!Iu.&zSlowackl - aud}cJa liJtera-c- Koncert r01lrywkowy. Wroclaw-
ka - Jerzega Zag6rsklego. Me100ia i rytm. 23.00 Koenhtsw. Niewygody życia I 1EE: __ Z.G .. U .. B .. v. __ ,M 

Zagubiłem 
książkę czeladnicza. kt6ra unie· 
ważniam, Antoni Brust, ROgozn

8
o 

KRA OWE , 
Poznań - 8.15 plyta za plytą: 

8.55 pog. dla kobiet; 11.25 zespoły 
dętych iznstrument6w plY'ty; 14.00 

- Koncert muz. włos,kiej. 23.10, - Zawsze tylko ja i wszystko jal Dzwoniłem teraz do 
Budapeszt - K(}nce>rt ~pul. - domu i oczywiście nikt na telefon nie odpowiada, ' 
24.00 Sztutgart - Koncert utwo· Ś ' . WIęC 
r6w Schu'berta i Schumanna. -I pleszę SIę by go odebrać... (M) 

Wlkp, N 522 15.00 Lipsk Ulubione melo- Lipsk - Rozma1tości lIII\1Zyczme. (Marc'Aurelio. Rzym). 

" 
OO'ł O S Z e nia l-1amowy milimetr lub Jego miejsce koaztuje: w zw)"oza.!nJch na .tronie II-/a-
~ mowei 15 groszy, na 8tronie redakcyjnej (4-/amowej): a) przy końcu części 

redakcyjnej 30 groszy. bl na stronie czwartej 50 groszy. el na etronil! drugiej 60 groszy, d) na 
itronie wiadomości m;ejscowJch 1,- zł. DrobneogłoszenIa (najwyżej 100 .16w, w tJm li na­
~:r6wkowych) słowo nagł6wkowe drukiem tłuetym, 15 grosZT, każde dalsze l/OWO 10 g.r08ZJ, 
vgłoszenia większe wl\,6d drobnych poczyna.j4c od ostatniej strony. l-/amowy milimetr S() gro­
szy. Ogłoszenia ekompłikow8JJe. I zastrzeżeniem miejsca - od POuczeg61nego wJPadkn 200/, 
nadwyżki, Ogłoszenia do bieżącego w,.dania przyjmujemT do godziny 10,30, a do wydań 
niedzielnych i jwiątecznyoo do !rodainy D,30 rlUlo. Za błędT d.rukarekia, które nie sniekuta/cają 
treści o&,IOIU6nła. admmi.track nie odpowiada. OcI011zenia prąjmujelIlT tylko JI& opła~ I C61'T. 

Prenumerata w PoI.ee I odn~enl~.caze.t;y do domu mfeeieclnle (1 razy ... tygodniu) 
________ 2,50 &l, sa crlUllC4 mle8leCzme od 3.00 d do 6,00 z/ (zależnie od kraju), 

Adres redlllkcjl I .adminietracjf POlUlań, 'w. ~al'Cin ~O. Telefony: ~·72, 14·76, 33-07, 44-61, 
85-24, 85-~. po cod .. 18 or .. w niedZiele 1 'w~eta blko: 40-72. Rękopisów niezam6. 

wlonTch r~dakcja .nle z~raca. - W razie w:ypadk6w. ,powodowanych si/ą wyższą, przeszkód 
.... zak/adzle, s~ra]ków Itp., w,.dawnlctwo nie odpowiada la dostarc%enie pisma a prenume. 
ratorzy nie maJą puwa domagania ,i, niedostarozonJch nUllle,ó"V lub odt!Jzk~dowania _ 
Kanto P. K. O. Poznsń 200 UD, Pocstowe konto rozrachunkowe: Pc.znań S. nr kartoteki 03. 



:Numer 14 ORĘDOWNIK, Śl'oda, dnia 18 st)rcrnla 1939 Sirona " : 

35) , rozcię.gaj mnie pan na torturach. J e-
Gdzie była teraz ta ukochana, ostem przygotO'wany na wszystko I Po­

której śnił lat parę, dla której chciał wiedz pan, czyś ują.ł moję. żonę, czyś 
pracO'wać i oszczędzać i którą. kilka ję. zaaresztował, jak tO' zamięrzałeś 
chwil zaledwie jak znikome widzenie uczynić? Tylko prędzej, ni(lch mnie 
trzymał w objęciach I Dla niej tO', nie dręczy już dłużej ta straszna nie­
dla niej miały pracować te warsztaty, pewność I 
dla niej miały się poruszać sylwetki - Wszystko nie to, panie Frank 
tych tysięcy robotników za oknami odparł inspektor, patrzą.c z bole-
tej fabryki! O tym marzył tak pięk- snym współczuciem na milionera, jak 
nie. gdyby nie mogąc się zdobyć na wypo-

l cóż pozostało z tego \Vyśn!onego wiedzenie jekiejś strasznej prawdy. 
szcześcia teraz? I - MUsi pan być przygotowanym na 

Nic, prócz lekkiego, sennego wspo- rzecz najgj)rszę, jeszcze, na najgor­
mnienia o szczęściu trwającym chwi- szą.I... Pańska żona ... nie żyje ... 
lę i pełnym bólu i krwawią.cej rany w - Boże Wszechmocny! krzy-
sercu I knę,ł Frank ochrypłym głosem ... 

Wiatr zadzwonił mocno szybamI Napróżno usiłował panować nad 
'"' tej chwili, jakby chcąc się wedrzeć boleściQ. w tej chwili. Szukają.c rę­
koniecznie dO' mieszkania. koma oparcia. potoczył się w tył i 

Frank sPO'jrzał mimowO'Ii w okno, padł juk nieżywy na fotel. 
Miał wrażenie, jak gdyby w wyciu - Na litość Boską., panie Frank, 

wichru usłyszał ~olesną skargę nie- niech pan przyjdzie do siebie - laWO­
szczęsnej kobiety i zdawało mu się, łał przerażony inspektO'r. 
że za chwilę dojrzy przez ciemne szy- Po długiej chwili, zapanowawszy 
by jej bladą, znękaną twarz, z oczami nad sobę. cokolwiek, całą. siłą woli wo­
pełnymi bólu i trwogi. bec O'bcego człowieka, Frank podniósł 

Drgnę'! mimowO'li, słyszą.c pUka- bladą., pełnę. bólu twarz ku LionO'wL 
nie dO' dzrwi. Jeszcze nie wszystko pan PO'wie-

- Proszęl - rzekł niepewnym gło· dział... Gdzie zmarła moja żona ... 
sem, nie zdając sobie sprawy, czy mu i có spowodowało... jej śmierć? -
się marzy, czy też kto stuka rzeczy- rzekł złamanym głosem. 

wiście. Dotychczas dowiedział się pan rze-
W drzwiach stamił lokaj. czy najgorszej, panie Frank - O'dpr..rł 
- Inspektor policji Lion - rzekł Lion. - Nie powiedziałem panu jesz-

- czeka w przedpokoju i pyta, czy cze tego, że bądz co bą.dź należy mieć 
jaśnie pan zechce go przyjąć. nadzieję, choć bardzO' płonną., przy-

Frank podskoczył zdumiony. znaję, że żona pańska żyje! 
- Co znaczy ta wizyta? I Jakieś Mów pan prędzej I Za każde słowo 

nieokreślone przeczucie mówiło mu w bęgę panu wdzięczny do śmierci za­
tej chwili, że odwiedziny Liona stoję. wołał Frank. A w bladej twarzy jego 
w zwię.zku z wizytę. Dolores. Serce zajaśniała radość i nadzieja. 
zab110 mu gwałtownie. - Niech pan się jednak nie spo-

- Prosić tutajlt - rzucił rozkaz dziewa zbyt wieje, panie Frank, ażeby 
lokajowi, po czym zaczął się przecha~ sobie zaoszczędzić zbyt bO'lesnegCi za­
d7.ać nerwowo po pokoju z wyrazem wodu l - upomniał Lion. - Prawdo­
niezwykłego podniecenia. podobnie za jaką. godzinę będzie pan 

Na twarzy inspektora, w chwili, sam w możności rozstrzygnąć możli­
kiedy wchodził dO' gabinetu, malowa- wość. Słuchaj mnie pan uważnie, a 
ła się surowa powaga, nie rokuję.c nic zrozumiesz, co przypuszczano. Dzi­
dobrego. siaj rano zmuszony byłem z obowią.z-

Frank dostrzegł to na.tychmiast. ku służbow.o udać się do Blackford, 
, Ledwie panując nad sobą., podskoczył miejscowO'ści położonej o kIlka godzin 
ku przybyłemu, witają.c się gorączko- drO'gi od miasta, gdzie znajduje się 
wo. huta przemysłowa Parkera. Niedaleko 

- Panie inspektorze! - zawołał, od tej wioski, w strumieniu, w któ­
wpatrują.c się z niepokO'jem w Liona rym lody stopniały wskutek odwilży 
- widzę po panu, że przynosisz mi ostatnich czasów, znaleziono wiszę.ce 
jakę.ś ważną. wiadomość o mojej żo- na krzakU wierzbiny nadbrzeżnej ... 
nie? c.kz-p 

Inspektor skiną.ł potakują.co głową. - Boże miłosierny, ciało mojej żo-
- Tak jest, panie Frank - odparł ny .. I. 

- ale niestety wiadomości te brzmią. Lion zaprzeczył ruchem głO'wy. 
złowrogo I ~ Nie, panie Fl'ank, ale za to cia-

Frank zadrżał l'lA Całym. ciele, OPie-l ło dziecka biednej żony pańskiej, Q ile 
raję.c się o krzesło. mnie mO'je przypuszczenia nie myląl 

- Proszę, panie inspektO'rze, nie Słuchaj pan jednak dal~j. Odkrycie 

Skr dzione dziecko 
63) 

Szczęśliwa jestem z pO'siadania 'ta­
kiego syna! Urzeczywistniasz naj­
śmielsze maCierzyńskie marzenia. Ar­
tystą. jesteś, masz talent, okryłeś się 
sławą. 

Mówiła z taką. gorą.czkowę. szybko­
ścią., że młody człowiek nie mógł się 
odezwać. 

Przestała nareszcie, żeby ode-
tchnąć. 

- mYślałem cią.gle o matce. Nie mO'~ 
głem poznaĆ VI pO'koju hotelowym, 
gdzie leżałem na pół umarły, tej nie­
znajomej, która mnie doglą.dała i pod 
której pocałunkami ożyłem, lecz na­
zajutrz dowiedziałem .się, co ta kobie­
ta uczyniła dla mnie. 

to zaniepokoiło mnie i zaciekawiło to jest podstawne, kazałem przynieść 
niezmiernie, tym bardziej, że już ciało do publicznej trupiarni i przy­
przedtem zdołałem się dowiedzieć, ~ szedłem tutaj właśnie w tym celu, a­
nieszczęśliwa żona pańska przez czas żeb1 pan mógł mi stwierdzić osobi­
dość długi ukrywała się w domku na stość dziecka, jeśli pan widział kie­
bagnisku u niejakiej pani Riwer i znl- dykolwiek za życia córeczkę barono­
knęła stamtą.d bez śladu. Zaraz mi też wej Gros. 
przyszło na myśl, że ten trup stoi w Frank podniósł się żywo. 
zwią.zku z zaginloną., a to, czegom się Jak toną.cy słomki, chwycił się na-
dalej dowiedział, utwierdziło mnie w dziel, którą. dały mu słowa inspektora, 
moim przypuszczeniu. Nie tylko bo- bo myśl, że jego ukochana znalazła 
wiem ' litery na bieliźnie diecka, ale tak strasznę. śmierć wydawała mu się 
i poszukiwania t badania, jakie prze- okrutną. aż do niemożliwości. 
prowadziłem zaraz w Blackford, Ale jakże pozna dziecko? I Nie 
wskazywały, że się nie mylę. Dowie- 'widział go nigdy, słyszał o nim zaled­
działem się od wieśniaków i robotni- wiei 
ków huty, że przed kilkoma' tygodnia- Wtem przyszła mu na myśl pani 
mi jakaś młoda kobieta spadła z mo- Tomson. Znała ona dziecko, to nie 
stu w wodę wskutek załamania się ulega wę.tpliwości. 
deski, w chwili kiedy przechodziła - Prędzej, prędzej, panie inspek­
przez strumień na drugi brzeg. Niesz- torzel - zawołał drżą.c jak w febrze. 
częśIiwa ta rozpaczliwym krzykiem, z Sam nie widziałem dziecka ani razu, 
włosem rOZWianym w nieładzie woła- znam jednak osobę, która może nam 
ła ratunku, biegnę.c przez pole wcze- pomóc w tym wypadku. W kilka mi­
snym rankiem l spotkanym tam 1'0- nut później kareta Franka zajeżdża­
botnikom, idą.cym wtedy do fabryki ła przed dom pani Tomson. 
opowiedziała wówczas, że wskutek o- Staruszka z przerażeniem słuchała 
wego fatalnego upadku dżiecię jej u- opowiadania Franka i kiedy się do­
tonęło. Poczciwi wieśniacy wzięli się wiedziała, w jak smutnej okoliczno­
energicznie do poszukiwania dziecka, ści ma służyć ta świadka, zapłakała 
ale bez skutku. z żalu. 

Nieszczęśliwa matka, którę. jakaJ Wkrótce zatrzymano się przed tru-
rodzina wzięła do siebie, znikła bez piarnię.. 
śladu następnej zaraz nocy. W dwa TrwO'żliwle przycisnęła się pani 
tygodnie potem fale strumienia wy- Tomaon do boku Franka, kiedy weszli 
rzuciły na brzeg w tej samej wiO'sce do smutnego przybytku śmierci. Mi­
ciało jakieś topielicy, w którym mie- lioner uczuwał również mimowolny 
szkańcy poznali jakoby ową. biedną. dreszcz zgrozy w całym ciele. 
matkę. Cóż naturalniejszego zresztę., Czarna noc spozierała ponuro przez 
jak przypuszczenie, że nieszczęśliwa wysokie do połowy zakryte okna, jak 
szukała śmierci w tej samej toni, któ- gdyby chciała się przedostać do swo­
ra jej wydarła jedyne dziecko, a przy ich ofiar, do łupu, który jej odebrano 
tym najstaranniejsze poszukiwania co na jakiś czas. 
dO' osoby topielicy nie dały żadnych Ale zwyciężało ją tymczasem ośle­
wskazówek. PochowanO' ją. na ma- piająee światło elektryczne, rzucając 
tym cmentarzu w Blackford. Po tym snopy jasnych promieni, które z o­
opowiadaniu w pokoju zapanowało krutną dokładnością. uwydatniały cia­
głuche mi1czenie, przerywane ~ylko ła nieszczęsnych topielców. 
od cz.as~ ~o . czasu ?olesnymi ,,:e- PO'środku ogromnej sali cią.gnął 
stchlllelllaml llleszczęśhwego człOWle- się długi korytarz między dwiema 
ka. szklannymi ścianami. Widok, jaki 

- Dalej, ~a~ej! . - rzekł. w. ~ońcu. się przedstawiał O'czom Fran~~ i p~ni 
-. Wszak mowIł mI pan o JakIejŚ na-I Tomson spoza tych ścian scmał lm 
dz!ei; o~a je~na trzyma mnie trlkO' w krew w żyłach. ' 
teJ. chWIli, llle ~hcę ~ierzyć, ze pan Długimi rzędami, jeden obok dru-
mllle tylko łudZIĆ zamIerzał. giego, stały stoły kamienne. Na każ-

- Bynajmniej, panie Frank, i pro- dym z nich paliła się jasnym płomie­
szę mi wierzyć, że głęboko panu współ- hiem lampa elektryczna. Niewiele 
czuję w tej strasznej boleści - za- stołów było niezajętych. Reszta po­
pewniał Lion. - Niech pan zechce kryta była strasznie zeszpeconymi 
zwrócić uwagę, że wszystkie moje trupami bezimiennych biedaków, któ­
wniO'ski wypływaję. z tego założenia, 1'zy nie mogli, czy nie chcieli dźwigać 
powziętego z góry, że dziecko, któregO' dłużej ćiężkiego brzemienia życia, za 
trupa znależiono nad strumieniem, wielkiego. na ich słabe barki, albo też 
jest w istocie dzieckiem baronowej którym jakiś tajemhiczy, straszny wy­
Gros. padek przeciął pasmo ich dni, pomi-

Ażeby się przekonać, czy założenie mo ich woli. (C. d. n.) 

- Prawda, Pawle. 
- A ja, matko nie myślę szukać 

przyczyny naszego dramatu. 
- Pawl~, czy ty nic nie WieSz! 

, - Nie wiem, matko, i nie pragnę 
wiedzieć. Widzę, że przepaść jest po­
między wami, ale ja ję. wyrównam. 

PO'trzą.sneła głową przeczącO'. 
MłO'dzieniec mówił dalej: 
- Ojciec nie powiedział, dlactego 

nas opuściłaś. Ojciec kochał mnie 
żawsze, lecz obO'k jegO' przywię.zania, 
pełnego poświęcenitt, brakowało mi 
zawsze tkliwości matki. 

- Stlachetne dziecko - szepnęła 
Leonia. 

mną prawdę. Różne mYśli prżycho­
dziły mi do głowy, lecz po co miałem 
badać? Musieliście się rozłą.czyć, sta­
ło się. Byłem pewien, że żyjesz, to mi 
wystarczałO'. Ah, żebyś wiedtiała, jak 
pragną.łem twoich pieszczot, twoich 
pocałunków! 

Matka, odchodzą.c od zmysłów, ści­
skała syna i całowała gO' gorąco. 

- Moja matko - rzekł Paweł ze 
słodkim uśmiechem jesteś jak i 
dawnieJ entuzjastką; to, coś mówiła, 
dowodzi, że kO'chasz syna, lecz gdy­
bym był próżny, twoje pochwały mo­
głyby mnie popsućl ... 

- Oprócz . mojego ojca, mnie i 
prawdopodobnie pana DeIteil, wszy­
scy myśleli, że wyjechała ona dla tego, 
aby unikną.ć podziękowań. Ojciec 
mój nic nie powiedział, ale on odgadł, 
kim była nieznajoma. Czy wiedział, 
że mieszkasz w Paryżu? Nie wiem. - Pewnego dnIa, nic przedtem nie 
Czy wie dziś, że ,jego żona nazywa się móWiąc, odwiózł mnie do liceum w 
panią. Prudencją. i ma sldep przy uli- Chartres. Tam zacząłem nauki, a skoń­
cy Lafayette? Wą.tpi~. ('zyłem w liceum LUdwika Wielkie~o, 

Paweł siedział jakiŚ czas zamyśla- razeI'n z przyjacielem swoim, Lucja­
ny, potem zaczą.ł z akcentem smutku nem Deltei!. ,CO' tniesię.c ojCiec przY­
w głosie: jeżdżał dO' Chartres . . Raz zapytałem 

- Ojciec nie zrobił tak jak ja, on go: "Dlaczego mama mnie nigdy nie 

.=:... Zamykałem w sobie wszystkie 
myśli - ciągnął Paweł dalej - tym 
łatwiej mi to przychodziło, że ani O'j­
ciec, ani nikt z rodziny Villarceau 
nigdy twego imienia. nie wymówił. 
Tak płynęły latal Skończyłem lice­
um, pojechałem dO' Rzymu, przebie­
głem całe Włochy wzdłuż i wszerz, a 
zawsze i wszędzie myśl o matce była 
ze mnę.. 

- Teraz pojmujesz, że nie mogłem 
cię nie poznać w Bougival. - Pawle, czy to wymówka? 

- Nie, nie można brać za złe mat-
ce egzaltacji dla dziecka. 

- O, takI Kocham cię Pawle! A 
ty synu mój, kochasz matkę? 

- CzYż inaczej byłbym dziś przy 
tobie? 

- Prawda. 
- Gdybym cię matkO' nie kochał l 

myślał, żeś umarła lub znikła na zaw­
sze, czyżbym cię szukał i w kOllCU dO'­
wiedział się, że kryjeez się pod imie­
niem pani Pl'udcmcji. 

- Leonię jakby dreSzcze przes1.ły. 
- Orl r7.U E' U tei rlllOiri U Wi1ntlll'~r 

"" ';::v:.:givJ.J - ci~glląl ullou,)' cziowiek 

ciebie nie szukał. odwiedzi?" Odpowiedział: "Nie myśl 
- Nie przebaczył - pomyślała Le- o matce" ona· umarła". 

onia. Płakałem długo. Kilka razU mó-
- Janie potrzebowałem się namy- włłetn ojcu o tObie, słuchał, lecz mil­

śla.ć, ażeby upewnić się) że kobieta, eza. 
która zapłaciIn. za naS1.e wyratowallle, SłO'wa syna padały jak ołów rozto-
i potem sietlziałtl. przy mnie w nocy, piony na serce matki. 
jest moją matką. I zrozumiałem, że - Czyż nie były jej potępientetn? 
nie dlategO' usunęłaś się, a.żeby unio, - Nie przypuszczałem, ażeby oj-
kać mojeJ wdzięczności, le('z żeby nie ciec miał mnie zwodzić i sądzilt!m, że 
byr rO~l1(t'IU, żeby się nie spotkać z nie 7.yjc~7. Dopioro po kilku latach 
moim ojcem. 11 a !.H' a l cm pewności, że uli:l'yto przede 

- Oh, Pawle, synu kochany I A 
jednak gdy przyłożyłam usta do twe­
go czoła, odepchnąłeś mnie. 

- Wtedy nic nie wiedziałem. W 
ci~mnym pokoju nie mogłem rysów 
twoieh odróżnić, a dziś nie umiałbym 
nawet powiedzieć, dlaczego to zrobi­
łem. 

- A ja myślałam sobie, żeś poznał 
występną matkę 1 odepchnął z pogar­
dę.. 

- Ależ to straszna myśli 1. a-
wołllł młody człowi~k. 
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Wła~~~ław [iao[iara I ueIław Woj[i~[~OW~k1. tó~i, ~iotrkow~ka ~1 
h. a L li " i l; e. - .t\epHlZeULi:l.CJa .b.a- ~zy Wy::;L\;llJ l-'olaKOW z pl'Z6ClW.lukiem 

nau>" Vłio..l1t.a na mistn:OWSKim zespo- najwyzszeJ klasy, wcale obiecują.co. 
l~ .,tiiO ..... ", Hdll ~aten;'ł'ozegl'ała w 110- ł'omiJają.c wyniK pierwszej tercjl re­
llleuZlaieK ua torze sztuczUylll w ha- zultat pozostałych dwóch Jest nadspo­
l.tJWlcaCll Ul'ugle z kolei spotkanie w dziewany. Kanadyjczycy natUl'allUe 
1 ul::;ce. 1',Y III razem pl'ZeCl w ko .Kana· góro wall pod każdym względem nad 
U) JCZ) KOlli wystą,piła oficjaln.a repre- .Polakami. Ambicja drużyny polskiej , . .. . . .. . . 
, ... l'olsKI Która grała ' w ::;Kła- I fakt zestawienia dwóch zgrany chI s~ab~o. POlac,y w tej t~rCJI w~dalI ze SClom ktorzy teraz przewaz.ah. 
ZviW.l(;Ja , '. slebłe co mozna było SIę od mch spo- W tat· h . ta h Ó uZole ua::;l\tpuJiłl;,YlU: MaCieJKo, Micha- atakow, z ktol'ych lepszym m6CO 1>yl .' ~' os n~c ,mu:u c gry zn w 

k. . .K l k' W łk krakowsk.i choć i ślą.ski nie ustępował dZlewac. Oba atakI pracowały dobrze, Polacy doszlI więcej do głosu ale to 
liK I .b.a::;Phrzy c I;k ,01

watask)l, o 'ouw- mu wiele' spowodowały że spotkanie \ szwankowało nieco zgranie, ale za to już nie zmieniło wyniku AtaKi Ka-
iSKi I Marc ewcz)' \ a oraz r- , , 1 e wvbiegi niektórych nas ch . 

, . N 'k (11 t' k) zakończyło się dla Polaków jakkol- so ow . J , zy nadyjczyków natomiast dzięki rozum-S{)1I, BUl da l 0\0\ a a a . , . '.. Ina.pastmków budZIły respekt nawet u . .. 
Zawody naturalnie znowu zgroma- wlek pl'zegl'aną" to Jednak - spokoJme k d· k' l kt' l' nej grze n-aszych tyłm,v wydatme 

dzlly na torze katowickim tłumy pu- to można powiedzieć - zaszczytnym, Ig.racz~ k a?a yjS IC.l, ,'dorzy P?CłZę I wspomaganych przez resztę graczy, 
wvnikiem 6'2 (4'1 1'1 O O) dl TI_ SIę uCle ac coraz WIęcej o gry CIa em ' kl 'b ' , 

blicZlJosci. ~potkani~ poniedzi~łk~we J .., ., :. a -- i faulów. \V rezultacie sędzia Kuchar n~e~wy. e me ,ezpleczne zaws~e, row-
niestety w pOl'ównamu z grą, medzlel- nady. '.,,'" .' musiał usuwać "przestepców" z lodo- l1I~Z 11I~ przY~l?sły re~.ul~atu l po re-
ną. przeprowadzone. zostało zn~cznie I .:V p~e,l '" ;""z~J ,terCJI Kanad) jCzycy wiska. ml~oweJ ?1:ugleJ. terc]l ~ bezbram~o-
ostrzej l bezwzgled1ll6j KanadyjCZyCy zaskocz) lt l oJakow szalonym tempem . . " weJ U'zecleJ SkollCZyło Się to emocJo-
przede wszystkim nie ~zczędzili swych i nin~ nasi hok,eiści zdołali ~i,ę zorie~- , W tJ'zecl~J ~ercJI początkowo lekką. nują.ce spot~anie zwycięstwem gości 
przeciwników i w zwią.zku z tym na-I towa~, ~anadYJczycy potraflh strzehć P,lz~',:,agę m~el,l znó~ Pol~cy! a~e wy- w stosunku 5:2. Bohaterem dnia był 
stąpiły liczne wystawienia, szczegól· nam ~uz, ~zte? ~ramk~. J ~dn~ ~).ra1l3kę s I. łk I l ~h zar.o~ n; zesp?ło;,: e J.a~ l solo: 1 M-aciejko. Bronił on chwHami ze 
nie graczy gości. ~la I ~lslu UZ) skal " lej tel CJI "01- \\~, ~)~llnO ltCZD: c~ okaz) J,. n Je dał) szczęściem, ale miał tak doskonale mo-

Reprezenta ~ja Polski spisała się, u-I kowskl.. ., ," . . , I W) l1I~u. ,Z~ęCZ€I1l. s:aloll).ID: tempem. menty, że zadziwił nie tylko tłumnie 
względniając doskonałą. grę Kanadyj- W dłUgiej t~ICJI gIa h)ła bmdzo pod~.1d,o".an?m przez ~~SCJ, Polacy zebraną. publiczność ale i - co ,.-~ 
czyków i sposób ich walki oraz p}crw- wY.,rQwn!.pa, Cl19C. tęJnp~gl'Y trQ~b~ _ o: .~~~lel: zn_~ oddać l}.llcJ.atY.,w,~ _go- '!yażniejsze - Kanad:;jcz;.;ków . ---... _~ 




